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50 tys. skierowań FWP na 

. , 
wrzes1en 

1n1s er osw1a y 
W. Tułodziecki o koło 320 tys. Osób 
w Lodzi 
..,._............ „ ............ „ 

! W dniu weromjszym ba
wił w Ł-Od-zi minister o<l'i\'ia-
ty, Waelaw TulodziecJ..i, 
który wziąl udział w sp<;t
ka.ni\1 aktywu nauc-z;ycjel-
skiei;o \.\"4łjewó<lztwa lódzkóe 
i;-o z kierownictwem KW 
PZPR, SD, ZSL, Prcrr.1•dium 
Wojew.ódz.kie.i R.ady Narodo ~ 
wej i Kura.torlum . ora-; 
pne<lsta:wicicla.mi organJZil<'J1 
społecznych. . ł 

UC'Z.vcieli w nadchod7A'\C~'~l 
B.efera.t o za,J,a.n.i.ach na- ~ 

l 
roku "7.kolnym wygł<ts1l 
I sekretarz KW PZPR, Ste
f.:1.11 J r,<:Irys,.,cza.k. W żywej 
dp;kusji wska'lano n<i. nur-

. t.ujące problemy w dziedzi
ni<> a~wiaty. Minister Tu
to.cJzie<"ki w swoim "'ysla.

ł ph»nlu przedst,a.wił najw:i7.
ł nie,hw.e 7A1.gadnienia ,;z.kol-

! 
nictwa., pt"'l.ede wszystkim z 
mlm.•sn politechnizacji szkół, 
Jaicpa.c,ii i ""-ycb-0'\v>an.ja mlo 
dzieży. (m) 

....----....----

Ostatni akt 
zagłady „Gryf a" 

GDYNTA (PAP). - W glęb!
nach ;,;atoki Gdańskiej ro7.bity 
zosta·l na części wybuchami 
pirotechnicznymi zatopiony tati: 
w 0<krc.o.ic Il wojny świat owe] 
okręt polski „Gryf". Nurkowie 
ze statku Polskiego Ratow
nictwa Okręto·wego „Kuna". 
założyli szereg ładunków wy
buchowych, które pocięły o.Jt:ę~ 
na części i obecnie rozb1~y 

·rak wydobywany jest przez 
:z.aloi'(~ siat.ku „Smok". 

T;ik dokon'l.lje się osta.tn1 "'\<.;. 
zagłady okręt.u .,Gryf", który 
dokładnie przed 21 laty dal s:ę 
mocno we :zma~ti hitle:r·e>wskieJ 
Kriegmarine. _ 

Katastrof a pociągu 
pod Nasielskiem 

W ARS ZA W A (PAP). - Przed
wczma j okol-O godziny 14 ma
s:iYnista pociągu osobcwegc 
War•;rnwa - Olsztyn dojeżdża
ja,r d{) stacji. Nasielsk z prze· 
ra?.eniem stwierdzH, że na szy
nach stoi opum:czony wózek ru 
bocz;v. Natychmiast uruchomil 
hamulce, jednakże roi..pedzony 
parowóz n ie zdążył się już za
trzymać przed przeszkodą. W 
wvn1\{IJ zderzania lokomotywa 
w}·.skoczyla z s~yn i zaryła ~ie 
aż po o.sie w .piasek. Wykole1l~· 
się także 3 wagony, me WyWta 

cając się jedna.k. 

Szczęśliwym zbiegiem. okoli cz 
nn-śr.i żaden z pasażerow me 
C>dn1óst nawet ne.imnie;szych 
<>br„żeń. Również parowóz oraz 
"'"-gony nie zostały u.szkcdzu
ne. 

Wulkan Etna , 
ZllO\V czynny 

RZYM (PAP). - W ponie
dztalek .wu1kan Etna "l'l>-W.owił 
s>W<I działalność. z kr a teru 
srodk?""'e~o -za-:zęły się wydo
bv·wac duze llo-sc1 popiołu oraz 
p;·tu wul.kanicz.nego, 

Zb,'szek 
Cybulski 
na ślubnym kobiercu 

wypoczywało latem na 
WARSZAWA (PAP). - Wprawdzie we wrześniu wiele 

osób wybiera się jeszc.Le na urlop, lecz największe na
silenie wy,iazdów na w czasy letnie, mamy jnż poza. 
sobą. W ciągu 3 mie~il: cy - od ozerwca do końca 
sierpni!\ - na wczasach FWP wypoczywa.Io ogółem ok. 
320 tys. zwią.zkowców or a.z ich rndzin. W porównaniu 
z tym samym okresem uh. roku stanowi to wzt_osl o 
blisko 30 tys. osób. 

Dyrekcja naczelna FWP, w górach, a w pierws-zej połv
wie .. miesiąca - także więk
swsc ośrodków nadmorskicti. 
Na cały miesiąc przygotowa:n;; 

uwzględniając stale rosnące za
potrzebowanie na wczasy ro
dzinne, prawie 30 proc. ogółu 
skierowat'l prze.zmaczyła na te
go ty.pu wy~zyne<k. Stalo się 

to możliwe dzięki wynajęciu na D ·e ni.karze USA 
okres 1e1ni kilku tysi_ęcy kw~-, Zł n 
ter prywatnych w mie]scow<.>s-
ciach _nad-mo·rskich, górskkh ; u wic«.>premiera 
na Po1ez1erzu Mazurskrim. 

. Warto podkreślić, że w cza- Jaroszewicza 
.~te tegoroc7,neg-0 sezonu letnie
go :zinacznie poprawiło się wy
posażenie pokoi w pensjona
tach FWP. Nµ wyżywienie o.raz 
obslugę w domach wypoczyn
kowych, poza n.ielicznymi wyją• 
kami, nie było w tym rokt; 
specjalnych narzekRń. Najbar
dziej oczywiście dała się wcza
sowiczom we znaki deszcz-0·wa 
pogoda. Na korzyść kierowni
ków domów trzeba 7„~motować, 
iż robi.u ()lfli wszystko, aby ja.k 
najba.rdziej ur()lz>maicić pobyt 
swym gościom. 

We wrześniu, który wedlul! 
przewidywań PIHM ma być 
.słoneczny i ciepły, czynne be
dą wszyst.kie pensjonaty FWP 

Wspólne obrady 
KC ZMS i ZG ZMW 

WARSZAW A (PAP). - 30 bn. 
odbylo się w Warszawie wspól
ne posiedzenie prezy>dium KC 
ZMS i ZG ZMW, na którym 
przedyskutowano plan wspót
dzialania Związku Mtodzieiy 
Socjalistycwej i Związku Mło
dzieży Wiej.skiej w najbliższym 
okresie. 

WARSZAW A (PAP). - 30 bm. 
wice1>rnzes Rady Minis•trów -
Piotr Jarnnewicz przyjął ba.wią· 
C'' w Polsce grupę dziennikarzy 
amerykańs•kich, W s.potka.niu ucz,e 
>tniczyl wiceminis.ter spraw zagra
ni' wych - Józef Win1ewicz. 

Szpila I 
dla Kambodży 
od ZSJtR 

PEKIN (PAP). - w stolicy Kam
bodży l'hnO'm Penh odbyta się w 
ponied>Ziałek uroczystość przeka· 
zania w darze dla nairodu kambo
dżań&kiego od rząd'll i narodu ra
dziecl<lego s~pitala. wybudowanego 
w ł'hnom Penh przez s1>ecjalł1>-tów 
radziecl<ich i kambodżańskich. W 
uroczystości pn:<'kazania szpitala 
wl.icla ud,lal prz~ byla. &pecja.lnie 
w tvm celu ra.dzlecl<a ctelegacja 
rz.ądo-wa z ministrem zdro.wlia S. 
.... ,. Kuras·1:owem na cze.Je. 

Zbud-0waJ.1y w Phnom Penh S74>i 
tal posiada 500 lóże·k i 3 oddzialów 
specjalistycznych . nr gma.chu znaj 
dnie się 12 sa·1 op<?racyjnych I 40 
gabinetów lek&rs·kl<:h. Będzie tu 
mogło dzie.n.nie uzyskać porady o
koło 500 osób. 

Szpital jest wypos•a.żony w nal
~.ow-oczcśniejsze urządzenia, m. 
in, posrnda &n bombę kobaltową. 

Konferencja prasowa ministra 
spraw zagraoiczo.,.ch Kuby 

NOWY JORK (PAP). - Jak do
nosi Agencja Pren'!a Latina. po 
opunczeniu kooferenejj mini· 
strów spraw za.gra.nlcznych orga
nizacji państw amerykańskich w 
san Jose przeo: delegację kubań
s·ką, s-zef tej delegacji min. R, Roa 
~wo!&! konfe-rencję prasową, na 

Łódzki ~,Arlekin" 
wyjeżdża 

do Budapesztu 
Te11tr Lalek „Arlekin" WYJeZ· 

JT.a samochodem dziś na arty
styczne tournee na Węgry. Wy
stępować będzie w Budapeszcie 
i w lnny~b miastach węgier
skich, naslępnie zaś weźmie u
dział w Il Międzynarodowym Fe 
stiwalu Teat.rów Lalek w Buka.
rencie. _ 

Zapytany o repertuar, z któ
r~·m „Arlekin" wyjeżdża za gra
nicę, dyr. Henryk Rył poinfor
mował nas: 

- ZabierllmY ze .sobą dwie 
sztuki - ,..Niezwykły wynalazek 
prof. Orzeszka" - z. Nawroc
kie.i oraz „Młynek do kawy" 
Gałco::yńskiego w adaptacji z. 
•Wojciechowskiego. Obie pozycje, 
a zwłaszcza „Młynek", wzbud11;i
ły żywe zainteresowllnie na Il 
Ogólnopolskim Festiwalu Te
atrów Lalek w Warszawie, tak 
7.e „Arlekin" otrzymał dalsze za 
proszenia - do Juitoslawii. 

'Warto tu dodać, że w jugosło
wiańskim tygodniku „Telegram'' 
ukazał się osta.tnio artykuł, w 
którym omtiwiony jest dorobek 
Poł,skiego lalkarstwa, przy czym 
~utor zwraca uwagę właśnie na 
mscenizację „Mł~'nka", w które.i 
gra martwych 1u·zedmiolów, ży
\V)•A'· ludzi g1·a,iącycb jak lalki, 
ma.sek i samych marionetek -
z~aniem . aul_or" - stanowi peł
DJQ możliwosci ieatru lalek. 

u. 

której &twierdził, Iż de.legacja 
USA wywierała wyra:iną pr~ję 
na szereg uczestników konferencji, 
aby przeforsować dogO'dną dla rzą 
du USA rezolucję. 

Min. Roa zwrócił ró-wnleż uwa
gę na s•ereg nieprawidłowości, 
1-~(lre uniem-ożUwiały l<·WObodny 
rozwój dys·ku&ji. Dyskusja nie 
;„to·~ła bowiem r-0z1.vijać się siwn
hodnie wohec presji ze strony wi
ceprezydenta USA, Nixona, który 
wzywał do „ostate<;>mei;o rozpra
wie-nia się z rządem Fidela Ca.· 
st-ou J wobec oświadczenia Pelfl
tai:onu, Iż „przygotował on już 
W>jska, aby napaść na Kubę w 
razie Jakieg<>ko.~wiek wezwania ze 
Stl'onv konfere;ncji ministrów~'· 

Jtoa JMJinformowal przedst.1wi
:·„H 1>ra.sy o lir.i;nych wypa.dkach 
mgereincji ofic,lalnycb . osobistości 
a.rnerykańskich przy rettagowanin 
proJe!<tu końco-wej rezoluejl na 
krnfe<renc,ji w San Jose. 

Trzy 
medalistki 

Walkowiakówn „ 
zdobywa pierwszy 
medal - brąurwy 
dla barw polskich 
za,jmu.ia,c III miej~ 
sce w fin:i.le wvś· 
cigu kajaków 'na 
500 m. 

Na 7.d,ię<'iu: (od 
prawe.i) Walkowiak 
(Polska) - III miej 
sre, Sel'edina 
(ZSRR) - I miej
sce i Zenz (Niem
cy) - II miejsce. 

CAF - telefot·o 

wcżasach 
ogółem 50 tys. slde.rowań. Olr-zv 
mać je można bez trudu w wo 
jewódzkich biurach FWP, 

5-10 września 
w 1'V arsza wie 
miądzynarodowe spotkanie 
Towarzystw Przyiaciół ONZ 

WARSZAW A (PAP). W 
dniach 5--10 września br. w 
gmachu Sejmu w Warszawie 
obradować będ-zie XV plenar
ne zgromadzenie Swiatowej Fe 
deracj; Towarzystw Przyjaciół 
ONZ. 

W obradach XV Zgromadze
nia weźmie udział 200 dele
gatów z 30 krajów. Wśród nich 
wiele o·sób wybitnych o szcze
gólnym au1orytecie. A wh;c 
pani Eleonora Roosevelt, Noe, 
Backer, który w roku ubieg
fym uzyska! nagrodę pokojow<1 
Nobla za wybitne zaslui;: d\2 
sprawy rozbrojenia. prot_. Go
łuński, cztonek Akademii Na u:: 
ZSRR, prof. Holoombe z USi\ 
i wielu innych. 

Rcrzbrojenie jest centralnym 
problemem polityki m1ę.:iz;i•n„
rodowej. Sprawa ta ma być de 
batowana na jesiennej ee.;j' 
plenarnej ON7.. Oczyw1śc1e "' 
tej sytuacji podstawowy.(Tl te
matem obrad XV Zgromadzeni" 
Ple<narnego Swiatowej Fe".lera
cji będzie problem rozbroienia. 

Oałsz.e zeznania 
świadków w procesie 
of erzysłów z WZG 

WARSZAWA (PAP). - 30 bm. w 
pr<><>esie szajki zło-clrLiejsktej z War 
w.:aw.srkich Zakla·dów Garbarskich 
sąd prze&łu<:hał daJsz,ve>h kilku 
śwla.dlków. Więksrwść z ni<>h re
kr·utowa!a się spośród da1w11ych 
pracowników tej fa.t>ryki. 

Obszeme wyjaśnienia zto7.y1i: b. 
6cie.row<'i°f~ jednej z garbarni wcho 
ctą.cyoh w s·kład WZG świadek 
Nagiels'ki oraz wieloletoi ma.gazy-
11ier tych 2a1kładów - świa<ie1k 
Gomle.k. 
?7ag!el~'ki został usuolcty z praey 

na osobiste polecenie os!{. Gali
„kiego. gdyż ja.k to ctueślil -
bvł „rn.iewygo<lny", nie chciał bo
wiem v.ryt(oinywać nie.których po
IE'ceń nacze·Ioego dyrektora. Zda
ni·""-' śwla.Oka. wiele odpowie<lz;al 
nych stano~\'l.<S·k w garbarni było 
obsadzonych Pl'7-"'Z „zaufanych" lu 
cizi dyrektora . 

wia.dd< Gawel< '7hS·tat zwok1io
ny z WZG m. jn. dlatego, że cx:l
mów:ł podpi.s2l1ia proto•kólu :?.daw
c:i;o-o.dbiorczego przy obej-mowa
r.iu magazynu prowa<l7,onego p.1-7..ev. 
o„k. Mala10'1'"9k'e-go. Remanent w 
tvm ma.gazyn'e był sporząd-z<:>ny je 
dynie na podstaw;e kart<>tfOki. Po 
odmo'Nie pod.p'saoia te,g.o proto.kó
lu. oświac>czono Goz,ctkowi, że 
„nie 7.Clal eg-z;"rn'nu" i będzie mu
si:-? opuśeoić pracę . S~ri&d-ek R'POt~ 
kał s;ę ró·wnież z propozycją u
ckz.'aru „w le\vy<:h zarobka<>h". 

S'd e>gtvsit przerwę w roz.prawie 
do 1 \Vrze!-Ti'.a br. 

_!1l i 21111~!-1{ 9! tl ~il 
Red. Zn1arzlik donosi z Rzymu 

Królowa sportu na· arenie 
tłl Sędziowie porażeni słońcem 
fi Książę Rainier oklaskuje Kocerkę 
li Nowy triumf pięściarzy 

Zaledwie ogłoszono wstępne d~-. Nasz protest podważył autC>-" 
wvniki dochodzeń prokurator- rytet sędziów. 
skich w sprawie śmierci duń- Można nie zauważyć pszczoły 
sk,ego kolarza, wydarzył się ko- p~. elatującej 1·nię mety, ale nie 
lejny wypndel< poraż.enia sio- można nie dostrzec kolarza. W 
necznego, tym razem autentycz- rezultacie, według oficjalnych 
ny. Dotknął on ~ędziów indywi- wyników, tylko Jeden biało-czer
dualnego szosowego wyścigu ko- wony kolarz - Fornalczyk - zo
la'!'skiego. Jak o tym donosimy, stal sklasyfikowany na 11 mi-ej
na innym miejscu, Stanislaw scu. On sam przyznaje, re Gazda 
Gazda z całą pewnością zamel- był przed nim. 
'.lowal się co najmniej na 5 miej- Minimalną pociechą jest fakt, 
scu. Sędziowie n:e zauważyli go i7 obaj zdystansowali wyraźnie 
w ogóle! I szosowego mistrza Awiata Eek~ 

steina, jego rodaków Schura, 
'1 chwili, gdy to nadaję, w Adlera, Hagena. i wiele innych 

glówn.ej kwnter7..e aeropagu ko-
1 
znakomitości europ.ejskich. 

larsl<iego trw:i.ją burzliwe obr::i- (Dalszy ciąg na str. 6) 

Polska re.pre?.entacja florecistów. Drugi z prawe.I Wtt.old Woj<la., 
sLudent IV roku prawa Unlwersyte-tu Warszawskiego. 

Paździor pokonał Abdul Karima 

Pa.źtkior i Stamm 

W drugiej walce w popohtd
nioweJ sern spotkań pięściar
skich wystąpił nasz reprezentant 
w wadze lekki<'.! Paździor. Jego 
przeciwnikiem bJ•l bokser z Ira
ku Abdul Karim. 

?d początku walki Karim za
prezentował się jako zawodnik o 

bardzo słabym wyszkoleniu tech
nicznym. Szedł uparcie do przo
du, nie potrafił ,jednak zadM\ eto
su. Paździor doskonale opero\vał 
lew~·m prostym, często demon
strując wysokiej klasy serię z 
obu rąk. 

RównieZ w następnych dwóch 
r .mdach Paździor nie wdawał 
się w bijatykę, wałczył bardzo 
spokojnie i w~·irral spotkanie w:v
soko. Sędziowie pnnklowali 60:55, 
60:5ł, 60:57, 60:55, 60:53. 
Walkę Paździora z reprezentan 

tem Iraku poprzedziło spotkanie 
Niemca La.mpio z bokserem Tu 
nez.ii Dziri. W pien\ szej rundzie 
Dzirl naWil\Zał równorzędn~ wal 
kę z Niemcem. ale Już na począt 
ku rlruglcj silny <'ios Lampio za
kończył pojedynek. 
Następnym więc przeciwnikiem 

Paździora będzie Niemiec L~m
pio. 

Pięcioboiści· 
wysoko m1erzą 

we wtorek p;P,cioboiśc! NJa:egral! 
C2'.wartą konkura'.lcję - wy&cig 
plywa<!ki na dyst. 300 m, po której 
nasi repreuntane1 utrzym•ll siód
mą POIZY<>.ię. 

....,Mam;v rea~ne S"Z.Eln.Re - powfe ... 
dział tn:1t1er Kona·rS<k·I - na zaję
cie ze..--połowo p;ątego miejsca. 
11·~·m nad-zieję. że uda na.m się wy 
..-rze<J-z,ić SZIW~.i<: I M~t<S~'k. Pl'%e
taj.owy b;eg, jest naszą silną stro
ną. B~·łby Io najw;ęk.sZy •ukc~ w 
dziejach całej h;storii nowoęze
me-„ o'ęciobo.1u w Polsce". 
W~>n.ki C2>W&rte1 kcnkurenejl 

(plywt<1ie 300 m st. dow.): 
· BalC7.Jn (Weoi'ry) - 3.45.7 
2 Nowi·kcrw (ZSRR) - 3.53,9 
~. Daniels <USA) - ~.57,8 
4. Be-t.'k (USA) - ~.58.5 
5. Pr.;m'<'ev;'<."7. CPols.ka) - 3.58,I> 
6. NemE'th .(Węgryl - 4.02,l 
:t-,:;zo•tali Polacy: 39) Przybylski 

4.37.0. 47) MstZ'Ur - 4.58 o. 
Po <'7.te>rcch konkure1t1".tach dru-

7.:rno,va pnniklac-ja pięcio.bc\iu no
wocze;;n-ego jest r.ia,tępująca: 

1. Węgry - ll.3H pkt. 
2. USA - 11.210 pkt.. 
3. Me·kqyk - 10.742 pkt. 
4. 7.SRR - 10.718 pkt. 
:;. F'nl<.ndia - 10.694 pl<t. 
6. S11wccja - 10.37ii nkt. 
7. Pol<>ka - Jłl ~14 p.kt. 
KJ3;wfikao.ia 'nd.vwidualna p.'e-

c'oboju now<"c-7.esnego lX> czt~rech 
kOllkUl'fncjaoh: 

Il RPC~ (USA) ~ pkt. 
?l ·"' lma<t" (Mf'lk„~·k) ~ą7,; pkt. 
~l Nemeth (We-i:-ry) :ia,;r, pkt. 

1't'\ P·?.yłi~1.-r~i (P~l.~1k.ci~ 353~ pkt. 
21} l'8"<Zlkie"';<'"- IPol<f<al ~ p.kt. 
241 Ma!Z>\~ (Polska) 3335 P."-t. · 
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! CZYNNY CODZIENNIE, 
OPROCZ SOBOT 

W GODZlJfAClł 10-12 

l -
STLUCZONE „Z UMIĄREM" 

A. ZAKRZEWSKA: ~y 
,jest w Lodzi zakład, który 

l 
móilby spiłować i oszli(o
waó pęknięty czy obtłuczony 
kl'yształ? 

RED.: Uzależnione tQ jest 

l 
nd rodzaju uszkodzenia, glę 
be>kości pęknięcia itp. Fa
chowców, którzy mogą się 
podjąć ewentua1nej napra
wy, znaleźć można w p1Jnk
cie ustugowym nr 6 przy 

ł ul. Głównej 25 (t~. 387-66) 
SpóMzielni im. J:.:ł Krasickie 
go, lub przy ul. VI. Elyto·rn
skiej 20 (J. Ligocki) i Ziie.:
skiej 9 (K. Maciąg). 

E1'YKA NA SZOSIE 
ZAINTERESOWANY: Czy 

kie1·owt·a, który przejeżdża 
obok ler.iącego na ~;wsie 
człowieka, nie ze.h·:i:3·m11jąc 
się, może być poci~gnlęly 
do odpuwiedzialnoścł? 

RED.: W czasie szlwlenfa ~ 
kierowców wiele uwagi pu- "°: 
święca si~ etyce. Ze zrOJZu
mialych względów kładzie 
się ;nacisk na zainteresowa
nie się cztowieldem, którt!
mu grozi niebezpieczeństwo 
na swsie. Każdy kierowca 
obowiązany jest zaitrzymać 
się, udzieli.ć pierwszej porno 

ł cy, przewieźć w 1n11;ie po
ł trzeby do pogotowia. Nie 
ł przestrzeganie tych etc>mer,-

! 
tarnyc.h za.sati (pomagając:,• 
w każdej chwili mo7,e się i 
znaleźć w sytuacji potrze
bującego pomocy), PO<'in ~ ~' 

za sobą sankcje od wy• ł 
darcia kuponu - du ooe
bra·nia na etałe prawa jaz-

'# dy, a nawet &kiecowania 

:

•sprawy do prokura·toca, 

BUDOWNJCTWO . 
W LAS NE 

l ZIENT.ARZ: Czy wznosze
nie za.budowa.li wleJ•ldch o 
kilkumet.l'o<Wej powler:z:ebnl 
wymMr• ~olęnla? 

l 
RED-: Kawy budynek trwa 

ly (na fundamencie), przewi-
dziany na stały okres użylk-'.l 
wania, wy.maga ZC'hwo.Jenia 

i 
Wydziału Architektm:y i Nad 
zoru Bud~W!lalilego (,po zloże
ni u odipowied. niej dokumen
tacji). Kawy inny .prowizo
ryczny Qbiekit bez fundamen 
tów o prze'Zllac:zeniu 'tymcza 
sQ'WYll1, o iQe powierzchnia je 

ł go nie prrelkracza 12 me-

l 
trów ~ .• wystaa:C'Zy zgvdnle 
z p?'ZelPisami ;prawa budowla 
nego,g,głlosić do tego Wydz:a 

· lu. 

l :;t;APOMN!IA.NY LOKATOR 
W n<Jltaibce pt. „Najwyższa 

pora" dornaga-l!śmy się upo
~ r7.ądkowania PQSeeji przy ul. 
ł' Nowotki 44 (opuszczOOJY dom 

i 
~tal się !Illiejscem scha.dzek 
tizumowin). W od,powiedzi 
o.trzymaliśmy wyjaśnienie 
J\IZBM-S~ódmieści~: Czyta
my w 1111m: „CzęliC d11mu, z 

ł której miu.zklłńcy zoi.tali 
ł wyprowaduni, :roltala przez 
ł na.szfł ekipę z4emolowana. 

Dla rOl'l.ebra.nia. ca.lości bu
dynku O<'n.ekujemy z niecier 
pliwością na. wykwatecqwa
nie 11sta~niego loka.tora". 
Ą więc pozostaje oczeki

wać a:i: wreszcie refernt 
spraw foka.J-0wych DRN~ 
Sródmieście „za.pO<Innianego" 
loka~ora przekwateruje. Tym 
bardziej, :ie miał to zrobić 
już jego POi!>rzednik DRN
StaromiejS1ka, 

~AK SUSZYC GRZYBY? 
Z. WLODKO: Z każ4ej ł 

niedzielnej wycieczki ly~ią- ł 
ce lo.dzla.n p1-zywożą k11szc ~ 
i:rzybów, które zapob1e,..11we 
gospodynie chcia.łyby uau
SfLYĆ na 1zimę. Ale có:Ł, jeśli ł 
suszy się je w piecu Io są ł 
ciemne, jeżeli za.ś n~ slońc11 
~o rnbaozywieją. Co robić? 

RED.: Poo.ieważ najwięk
~ze doświadczenie w te1 
hwe!<t1i ma Spóldzielni:i 
.. Las", '2lWróci.liiśmy się więc 
do niej. Okazuje się, że na
,6;7-C eksportawe borowiki są 
$uszone dwoma metodami. 
Pierwsza - suszenie grzyb
ków, namzanych na nit
ki, pro.mieniami słoneczny
mi. (Trzeba tylko parniętuć 
o takim ścięciu korzonków, 
aby tch długość odpow1ad~- ~ 
la średnicy kapelµsza. Daie · 
to najlepsze rezul1aty). Je
żeli natomiast słońce straj
k1;je, grzy~y ulożane trzon
kami do gory na blasze, wy 
sianej s!omą lub p~p1erem? 
należy włożyć do .p1eeyka 1 
suszyć w te111pei;aturze 
40-50 stopni. Rezultaty tych 
me.tod wi.clzimy wS"?yscy w 
:<klepach „La11u". 

Dl'. 

Telewizyjna stacja przekaźnikowa 
·~-------................ -~~ 

31 sierpnia·~ Dzień Energetyka 

: Nowe pokłady 
: węgla 

Dziś i jutro 
; odkryto w ZSRR polsl{iej ener~etyki 

Dzięki un1chomionPj na Snie'i.nych Kotlach w Karkol)o,w,ach te: 
lewi-zyjnej stacji prz•l•a;<nik.owej mnt.emy bCIL p.r'l.uzkód oglądac 

t1·an·smisjr, z Igrzys•k OlimpijS'kich w Rzymie. 
Na zdjęciu: kont.rolę anteny parab<>lic;mej przed transmisją 
z Rzymu przepr()wadzają inż. Lech Sołtysik i inż. Wiesia.w 

Orl&wski. CAF - Wolo~uk 

Nasz komentarz 

Bundesivehra 
M inister Btinde,swehry Strauss 

został nagle od wola ny 
przez swego szefa Adenauera z 
dorocznego urlopu. Falct teti dal 
zarówrw w NRF jak i w pozo
stałych krajach NATO podsta
wę do przypuszczeń, że ma to 
związek z opublikowaniem o
stawionego memorandum za
chodnion iemiecl;;ich ge.neralów, 
rlomagających sią wpro.wadze
nia obowiązkowej sluiby woj
sl<;owej i własnego atomowego 
uzbrojenia dla sil zbroJnucil 
NRF. 

H.zec:milc p1oasowy rządt(, von 
Eclą1rdt, zaprzcrczyt co pra.wda, 
jakoby wezwanie Straussa mia
le coś wspólnego z generalskim 
żądam iem. świadczyć ma o 
tym pełna aproba.ta Ac(e.1~uera 
dla trdci memorandum. 

Wieirzy-my w aprobatę. że 

przemówiła 
kanie ruchliu.:ego starca :i Pa· 
lais Schaum.burg (siedziba kan 
czerstwa) z wloslvim premiirem 
F'<J njan!m. 

Samo r.ubliczne ·ogloszenie dru 
kiem memorandum generałów 
strmow! rewien punkt vrzelomo 
wy w ewolucji polityc.znej za
ch?r<lnio-niemieclcich sil zbroj
nych - tez wczględzt na to, cz·y 
nastq,pi.lo z ich wlasnej ini~ia
tuwy, czy też na ŻlfczeniP 
Straussa. 

Pub/L/;.acj.a memorandum oznc 
cza, ż6 gene·ralicji pru·skiej c·t
wart•J znów oficjalnie try!n:nę 
dla przenia1viania „do 11:1roclt.:". 

W l•o.nfe·ldcie ze zd.aniem mp
morandiim, w którum Bundes
wehre <:kr< śla się jr;/c.J ,,armie 
całego 11 1ro-du niemi"u;eieoa·• -
O.! r.acza t0, że uener!l~ ,inie 1n·ie 
rna.unają niejak,o z sz ·~rszej, 

MOSKWA (PAP) .. - Jed€tl z 
wybitnych znawcow geologii 
ob.szarów Azji środikowcJ, Fio
dor Kaszirin oświadczył ku· 
respondentowi TASS, że geolo
dzy radzieccy wykryli w Du
linie Fergańskiej olbrzymie po
Jdady węgla. 

Pokłady zbada.ne tylko na 
krańcach doliny, oblicza się na 
27 miliardów ton. PrZ)'.PUszcw 
się, że w środk<Jwej czę~<::; . do.J
liny po·klady są znacznie WH;k
sze. Nową nieckę węglową wy 
!'"ryto podczas prowadzenia po
sirukiwań złóż roponośnych. 

30 robotników 
odciątych od świata 

TOKIO (PAP). - 30 robotni
ków japońskich pracujących 
przy budowie tunelu zosta.łc 
odciętych na skutek aeumęc1a 
się gru~tu. Katastrofa zostabi 
spowodowana przejściem tai
funu „Della". 

Tragiczne skutki 
trzęsienia ziemi 

DELHI (PAP). - Wę_dług naj 
no·wszy·ch donie•sień s-obotuie 
trzęsienie -ziemi, które na wie
dzilo re.jony w pobliżu Delh:, 
spowodowało śmierć dwóch 
ooób. Ra•nny·ch wstal-0 100 lu
dzi. W wyni'ku trzęsienia zo.st!'-
ly zniszczone potę0ne w.iły. 
które 0>tacza,ły 300-letnią fortecę 
w Delhi. 

Kiermasz ksiQżek 

Ponad st11 mllionów rnbotni~ 
ków musiałoby prac11wuć po 8 
godzin dziennie, gdyby mieli 
zasi<wić silę energii elektrycz 
nej, wytwarzanej w naszym 
kraju. 30 pracowników musia
łoby w tym celu stanąć dodat
kowo przy każdym stan11wisku 
rob11czym. 

Zb3rt slab11 uzmysławiamy so 
bie na co dzień, jak wielkie sa, 
11siągnięcia naszego kra,ju pod 
względem rnzbudowy systemu 
energetycznego. 

W 1938 r. zużycie energii 
elektrycznej na 1 mieszkańca 
w Polsce bylo zatrważając11 ni 
skie, wynosiło 114 kWh rocz
nie. W 1959 r. zużycie to wzrn 
sio do 837 kVVh. l'olska dzie«
ży prymat w świecie pod wzglę 

·dem tempa wzrostu p1•odukcji 
energii elektrycznej na 1 miesz 
kańca. Nasz kraj dwukrotnie 
szybciej od kra.Jów zachodniej 
Europy rozwijał energetykę w 
ubiegłym dziesięcioleciu • tem
po t11 nadal będzie znacznie 
wyższe niż na Za.chodzie. 
Zbudowaliśmy znaczną licz

bę nowoczesnych eleklr11wni. 
Budujemy właśnie wielkie tur
biny o m11cy 120 MW. Nad Pa! 
ską rnzoią,gnlęto system siecj 
przekaźnik11wych prądu wys11-
kiego napięcia o dlug11ści 9.129 
km. Przed wojną śwlatł11 elek
tryczne mialo zaledwie 3 pr11c. 
Y1si, zaś d11 k11ńca 1970 r. wieś 
p11lska ł>Qdzle już całk11wicie 
zelektryfikowana. Szybk11 pnstę 
puje elektryfikacja k11lei. iW 
Turowie r11zpoczęllśmy bud11wę 
na.jwiększej w Eur11pie elek
trowni na węglu brunatnym o 
mocy 1.400 MW. Takich elek
trowni powstanie w Polsce jesz 
cze kilka. 
Przeciętnie q;użycie węgla na 

l kilokalo•rię spadło w na-

używanych 
Adenaue-r popiera sprawe ;:JJro
jeń. o,t01nowych Btmcleswehry i 
dalszą jej rqzbudowę - o t11m 
wiadomo dobrze z niej ~dv.ego 
oś-wtatkzernia kancle-rza w prze
s„U>lci. J ednalcie me•mo1"(1.n<.!um 
gMU!·ra).skie wywolalo w sojusz
niczych, e~1roq>lljs·lvich krajach 
NATO taką nieprzychy.Zną dla 
Bo1m dyskusję, jakiej wi<hć ~iie 
ucz~·kiwali ll!ni ka·nc!erz, an• za
pewne również jilgO min:siet 
Wfl,ny. 

ponadp4rtyjnej baz1-1 ;,n~'O;/.l>-1 
wej". Znamy te ton11 z cza.sów, 
kiedy niemieclcie sztG>by woi
skowe :;ta!y się jedn;1m z glów 
nych instrumentów antydemo
kratycznej real,cj!. 

Niecodzienna ~i eł da 

Jakie znajdą oni obecn;e w1F 
b·ie'{li, by us.pokoić zanie:po/cojo
riq ovrnię publiczną na 7.cif·h:i
dzie· - c;każe prz11szl.ość. Tym
czasem lwmentarze pras 11 eurn
pejsi:ich lvra)ów bloku ctlan
tµclcle!Jo l>rzmlą 1iiezb11t przy
cltyl11ie nie tyllco dla P""Udoie
/Ji<,rczeJ ue'fl.eraltcjl Bun-:l?iwcll 
·ry, a~e 1 dla samej '),o 11.t11ici 
Bon;n. Popierana p„zez Adenm1-
era i S1raussa (oraz am2r!ll•rii1-· 
~kich dawód.ców NATO) ir,JcJ<1-
!ywa Bundeswehry, rzucilc. no· 
we światło 114 niezwykle ozy
wieaio dyplomacji boitsklej w 
ottc.tnim cza,sie - od /confercn
cji kQlllClerza z de Ga,ulle'em w 
palacu Rambouillet począu:1zy, 
~·ovrze;Z wizytę Macmillana w 
Bann, aż po projel,towane BJJOt-

Julro koncert! 
Konnrtet l,ódizki ZMS, z o

kaz.ii rozpoozyn.ającego się n.o 
wego roku szkolnego, organ1.
zuje wielki kmliCer.t ro1..rywko 
wy dda młodzieży stk.olriej, W 
programie lmn.certu w.y~tq,p1ą 
:z.n.anl aktorzy scen łoc:zk1ch 
wat.rów. Uczestnicy koncea·~u 
będą mieli okarz.;ię u.<;;łyszec l 
zpbaczyć: Ewę ltalicl{ą, 'J:a
cWUBZa WO'L.niakoWl'J1kiego, J·~d
warda J\.Jacke. W iet:'U.Sza l\.o
WaJlskiego, Arpoli.n.arego, Pm
drnsa i ~bJ,gniewa .Jablonsk1e
gp, Koncert o<l1będ'zi.e się an. 
l wr-.5.nia ] HtiO r., o gx.17 .. 
17, w muszli lmnoertowej w 
Pat'ku Ponia.toWl'lkiego, W ra
zie ni~gody konoevt od1bę
clizie s:e w świetlicy ia.kl. H1JL· 
lic<kiegÓ, ul. .7.erom,<;.klcgo 101>. 

Wstęp wolny. 

Uwaga, grają cy 
""

7 ,,Kul\. ułeczkę~' 
Z dniem 29 siet'Pnl~ br. o

pla~y za ud"Łlał w !ll'"J.l'l „.K~
kuloozk1.'' wyn6'.SZI\ : - zł 2,oO 
z11. jeilen 'la.kład, - 10 zł za 
cztery z.a.li;łady llfJ. kuponie 
plt:ci001akl11d-owYll1, pF1,v u1;.y·ni 
~ą,ty z1tkł11d ,ie11t ~pł;1.tny. 

Do gry 1>1"1..vJmowune b~ll\ 
wyłą,C'Ln.le kupony pięciooe.kl11-
dowe, na których 1n•~Jący mo
g" wypełni~ć t.yJk.o jeden, 
względnie pięó za.kłndów. 
~tychcnsnwe kupon& ,i{'

dno- i t rzyz~kłlldowe zostaJ;\ 
wycofane a 1ri. 

I otóż z tej plaszc.zipny gene
rałowie doni,agają się takich 
zmi.a1~ w i.iru.ktune B incle,9weh 
ry, •Tdóre w11su11ęluby ;ą def!ni 
tywni~ na czolo w>zyst/.>ich 
europeja.lcicil si! zbrojnJiclł 
NATO. . 

Nic dz·iwnego, ze obudzilo to 
żywy niepokój w~ród zachoct
nich sq:s.iadów NRF 

Jedna z (iazet holendenkic11 
przypomina, że Bon.1t przyst~
vowalo <le NATO of.i„jaln.ia z 
calą świadomością, że sill} zbroj 
ne NRF mają l111ć wylqcznie zri 
!<;rojone na kontungen.t pomocni 
czy a kierownict.wo po>lilykq 
NATO miało się znajdować vo
w w.~ielkim zasiągiem Republi
T~t Federalnej. 
Uporczywość, :z jaką Ade-

nauer i jego współpracownicy 
dążą do wysunięcia się n.a. c:zo
lo NATO w dziecl:zi.nie inicjaty
wy militarnej i politycznej, 
świadczy wvmownie, 1"k 1ilną 
odskocznią stal się dla, milita
ryzmu niemi.ecl•iego bagałelizo
wa11y ce-Iowo „wlclad zbrojny" 
NRF. 

W tym świetle aktywność, j1 
ką rozwija Bonn na ws.zystki~ 
strony .•wiatka a•tlami·yc.kiego uiy 
daje się sojus-znikom Jeti• 'll•ai
bardziej podejrzama. Oglo·sze•iie 
mem-O'l'andttm gene'l"alów • NRF 
jest dla spolecze.fl.stw zachod
nich ostrzeżen·iem, 7-.t&re budzi 
uśpi.omy sojuszem a.tla 1ityck.im 
instwilvt samozaclu:iwawczy. 

WOJCIECH BARCZ 

Onegda,j :rostal o~rty ~ uL PW!d"lro~j 5 kiemi.a6'1: 
użtywanyeh podręczn~lków szk.o! nyeh dl.a klas od V do Xl, ~
gimi-zowildly przem Państwowe ITzedsięb.i!Olrsli\vo „Dom Książ
ki". 
~ ta cieszy się ogrom 

nyun powod!z.eruiem wśród m1o 
dzieży, Raino, pr:TJed zamknię 
tymi jeszcze drzwi.ami sa
li kiermaszu, zbiemją się 
gru!Pki =zniów pragnących 
zaopa l!l"?..yć się tu lU!b sprze
dać n.lepotr.zeibne j1uż pod.r~.,z.. 
niki. U1erowa111e książki są 
opat:ryw.ane istemplern za
twierd~ją.cym je clo u:i'.yUku 
na bieżący rok szkolny, prl'.y 
czym slqpień ich vwi..ycia je-st 
Illll Qigót niski. lJ1Jrzym1udący-'h 
swe iJ)O>ek.ęczni:kl w specjał.n.ie 
dobrym stan:le, czeka na•groda 
w poS1taci oonów wartości 20 
tzt, do 21rea.li21<>waa"1ia w księ
ga:r:rulaoh Domu Książki", 

W ci~~ nie51Pt!ln.a dwóch 
drui. tt'Wanja kierm.asziu, mamy 
j<WŻ pierwszych WYl.'óżniOO(Ych. 
Są n.im i: 'romaisz Gore-."lkl i 
Jan Zieliński. Oboje są ucz
niami tej samej Sr;ko'1y nr 4!'i 
im. Matejki, oo świad!C'ZY, że 
diuio 2JE1•leży od zainteresowa
nia ,per00nelu ipedaigogicmego 
@r.aiwą po.szan.Q!W:al!lja ipO<liręcz... 
ntków. 

O powodzeniu kiermaszu 
!flwia<lczy j6Sl7.crle falkt. ze y; 
pierwazym d:niru jego trwama 
sprzedaino książlki za sumę 
4 tys. zł. , 

W śród lkrz;nych klierutów 
niewielu jest UC2111iÓW J.daa li
ceail.n;y'c'h, a to c1ilatego, :ż.e 

p~ zait:ra:ymują oni pod 
ręcznl>ki do powtt.órk.i przed
maturaJnej. podotmie SIP'l"awa 
;przedstawia się z ;podręcznika 
mi języików obcych i słowni
k.ami. 

ZovganiW\Va!Illie tegio 110<lza~ 
ju „giełdy" sta.ło się możli
we dizi ęki 2Jll!aCMlej sta.bilitz.a.
oji !PfOglralffil\l s:1lloo!l!nego, W 
związku zaś z tym na ogólnq 
li()(l.lbę ] 30 - tyilll(O J4 pod.
ręczniików UJległo zmi.a:n:ie. 

W !t1Cl'klu uibleglym podobną 
akcję 1Prz.eprowa&il a.nty
kwairia<t: ocaz ;poswre.góilne S'Z:\ro 
ły we wlasnym 7Jakresie. Po
wod:zienie tegorOC'llllej imprezy 
wskazuje na konieczinooć kon 
tYTiu.awan;ia jej w J.81tach przy 
szłycih. Byłoby również baT
dzo ;pau1dn.ne, by podiręczni.ki 
o~ywały trwa.ie oprawy, 
oo zaipobiegafoby 7Jbyt szybkie 
mu kh znhsz.c.7.ietnl1t1 się. 

Kiermasz poląc:zony jest ze 
.,-.prued:aGl'..ą książek wchod'7.ą
cy<.'!h w skład lekbu:ry szkol
nej oraz rz: loterią, na której 
nie ma... przegra111yoh, porrie
waż każde diwa puc<>te losy ru
praw:n,ia.ją clo wybonu :z.e L!IPC
cjalnego :ziest:aiw!U diowollnego 
tylmlu. 

Kiet1ffićlsz trwać · ~ie oo
d'Zien.nie oo 3. lX. wlącznl-e w 
godzm.ocfu ad 10 do 18. 

T. G. 

Ra. d. io • 
L łfJ.lfJ.wi.zj a 

Sil.ODA, 31 SIERPNIA 
PIWGl\ĄM I 

8.oo Wia.ctomośoi. 8.00 Wi..,idoimoś
cl oli.mipi•Jsl<ie. n.10 Pr?,eg.ląd prasy. 
a.2il Gni. Repreu.e.ntaeyjn.a O•rkie
~tra Dęta q.e Slą„kie!{o Ok:n:·l\U 
Wo.i„l.<oweg<o. 8.35 Muzylca I a1k.~u.al 
01ot>ci. 9.00 Dla d11.leoi sh11chO•wi~·kO 
pt.. ,;Welanicu,ek". ~:!Jl Po.ra•ony 
kon.c<wt pop.uta.rny. 10.00 „o z.nu
żeniu" - po,gadal1ka. 10.10 Pol~k:·e 
oi·k:ie;;tn' ro<lll"Ywkowe. 11.00 Melo 
die Wie;:Jllią. 11.30 Duety i11strn
rn,l'l>talne. l J .57 Sy.gri.a,i w.as.u J hej 
11 ał. J&?.04 I<o•tnunikat me•teoL'Olo
lli·Ctll1Y. 12.oa l'vH1ay:ku Ju,de>w;i. H.35 
Uli\\'OrY J. I" . Hilnd•la. l:J.00 z me
lodl1> i piO·ReO!kl\ przev. ś.wlnt. 14.00 
Wia.d.cimoś•c! . H.o;j Poip·llh1d,nt.o.wy 
koincert mu11.rki l<losyc'l.nej. lii./j(I 
J«:imun.ilkat o •tu111ie wód. 15 .()1 
Wlaiciomości O•limpije\l:ie. J,;.o:; Na
stl'o,j-owe me-lodie. 15.25 P11•o·graim 
ci.n;a. 15.30 z życla Zwiąaku Ra
d~if•O•kiego. 16.00 Wi;>do.mooAoi. 16.05 
t„udv.O\J.a a>kt•ual•n.a. 16. t:i Gra orlc!e 
•trą· ro21•y·W'k<>wa. 16.40 Ma.gau.:vn 
r,ie1m zachodni.c.h. 17.00 M:u.'Z~l<a 
to.nec.v-01a. J7.J5 Trarism. z Ig.rzysk 
Olirr11pi.j><1kioe11. JS.15 Mtiizy·ka 1,nec:z 
na. JR,D;; Uoni·wer-.1'te.t Rndiowy. 
19.115 Au.cl.v.c.ia dla ml-0d?..leż.v. rn.30 
Konoe!l"t .ro7.rv•wfrnwy. 20.00 De.'en 
nP~ ·w:e~z-0rnY. 20.?6 Wiad01mo:łoi 
~port(}"·e. 20.30 Polslcie melodie lu 
~owe. 20.40 _?;e w~i i o :W»i. 20.5~ 

Pięć mtruut o wydww:a.niu" . Il.OO 
Koncert Chopinow:slki. 2.J.30 „Ra.
dloproił:>·lemy". 21.40 „Sbr-Op" - o
pe>wiadanie. 2:2.10 Mrnzylka. 23.00 
Os,ta1'nrle wiaoomośoi. 

PR.OGR.AM I.I 

0.30 Wiadomośd. 8.36 Wiadlomoś 
ci oli'mpi.jsl<ie. ą.40 Przegią.d pra
•Y. 8 .50 Muzy;)ca. 9.05 (Ł) Ko.ncert 
rn:nrywikowy w wy•k. Ork1eirtry 
M~11clo-l'c:iistów LRPR p. d. Edwar 
Ca Ci·uksizy . 9.35 ,.Pelriy·m glose1m 
() !0pra1wacl1 mto·clzieży". JO .OO Mn-
7.Y·l>a llarStZyClh prv.yjaciól. !0.30 Po 
e.l'"e>ki koncer-t życzeń. 11.00 Mu
zvtca operowa. 11.30 Suity roz1·y1w 
1iowe. 11.4~ Audyoja a1ktua.111a . 
1 J .ii7 Syg;n.a•l au.u.su i hejona.t. 12.04 
Ko.mlmfikat meteoro·lO·gicx.ay. 12.05 
Wlacto.1nosoei. 12.10 Wi~·d·a.mo~ci o
lim,pi.i<l<:!e. J2.JS (Ł) JoJ'o•1,macje 
dnia . 12.2-0 (Ł) Audy.cja dla wis.1. 

12.30 (Ł) Przerwa. 15.00 Wla.domo~
ci. 15.0.5 Progra1m dnia. 15.JO Pies
oi chóra•J11e T. SzeligoW5>k1eg;o . 
15.30 A.uctycja <:Ila dzie·C·i „Blę.k1t
l1a S71tcifeta". lfi.55 Chiwlla murzy
ki. 16.00 (Ł) OmówiH1ie progra
mów. 16.W (Ł) Arndy-0.ia dla mto
dzi&ży . 16.20 (f.) Muri:yika lud-0.wa. 
15,3;; (Ł) Aud)ic.ia litet'B·~ka. J~.50 
(L) f,ód7..ki ctzienn·rc radiO"'.Y· 11.05 
(Ł) Komunhk·at „Kwkulecwk1". n1s 
Tra.n . .;:mis.ia z IgrzyEH: OUm.piJ
S<kicch. ia.45 Muzyka tóoecu1a. 19.~ 

Mel-Odfe l'UJoowe. lD . .211 „,W śwJłedjle 
la•mpy ndtoiweJ". 20.35 Melodie 
ro~Y'Wlko1we. 20.50 Melodie tan.eo" 
ne. 21 .00 z kora.ju i ze świata . 21.2.-7 
K:rOl:l)ka 01lim1pij•s1ka. :l.1.40 an-a or
klesbra Ta•neierzna PR. 22.10 „Mój 
W1raesleii." - trag. powJeśoL 22.30 
Tra.nł'imi·sJa r;: IgF..:.\l\8k Oli.m1p1Jsk1ch. 
23.15 Mwzyika, 23.50 05'taw1e wia
domości. 

TE>LEWJIZ.J A 

15,55 xvu I~rzys.ka Ollrm1pioskie. 
Tra11smi&ja z R2ymi.u przerz 
Katowice (K) 

19.30 .,Tntrzańfl<a. j~sień" - fi~m 
kl'ótlcometrazO<Wy prod. po.l
&kieJ (W) 

19.50 DZia1'1·k te,leiw.itzYdlly (W) 

20.10 Re&i;tal. mł'ody«~h pia•ni•stów, 
wy l'07,n 1ooy<>h na VI Między
naro,dowy•m K-0l11k.ur.sie Cho
pin-0w&k,i1m. 

20.36 Prog•raim ośwla.towy: FaMy 
J a"eę-ctoty w „Krzyża.ka.ch 
HenrY'k.a Sienkiewic:µa cz. II 
(W) 

21.05 ,.Ka.w.aler króla jegomo{.ci" 
ti-Lm fap. prod. franc. od la1t 
16 (Ł) 

22.óO Fil{Yl kl'ótd<.ometrażo.wy (Ł) 

23.10 xvn' Ig.rr;:,,·„ka o!lm.p.ijs.kie. 
Retran9misja z Rzyimu pnzeizj 
,K;i,t01wi-ce (.IQ. 

szych elektrowniach o 11kolo 
61 proc. Oznacza to osa:częd• 
ności w skall miliAmów t.on 
węgla. 

1Wszysiko fo wznieśliśmy nie 
mal z niczeg11 Przed wojną nie 
liczne i małe elektrownie pol
skie były przeważnie w rękach 
kapitału zagranicznego i zagra 
nicznych specjalistów. Zostały 
one w dużym s!opniu zniszczone 
podczas wojny. Mnsicli~my 
zbudować od podstaw nie tyl
ko system enPrgetyczny, ale 
wyksztalcić również włas11e 
k11.dry dla. energetyki. Dużą 

pomoc okazał nam w tym wiei 
kim, nie11dzownym przedsię
wzięciu Związek Radziecki. 

P11mimo wspanialych osiąg

nieć mamy jednak ciągle jesz 
cze wiele do zrobi:mia, aby wy 
równać p1·zedwojcnne opóźnia 
nia i sprostać wymaganiom roz 
wija.jącej się ~zybko gospodar
ki, która pochlania przecież 92 
proc. całej encri:ii eleldrycz
ncj, wytwarzanej w kraju. Cią 
gle jeszcze mamy napięty bi· 
lans energetyczny, a nadcho
dzący rok 1961 będzie nawet 
najlrudnlejszy pod tym wzglę
dem. D11 \co1'ica. 1965 r. bilans 
energetyki polskiej będzie już 
jednak zupełnie zrówn11ważo
ny. Ustaną okresowe ograni
czenia, przerwy i wyłączenia 
elektryczności. 

Przed naszą energetyką wy• 
rastają natomiast nowe, doc!at 
k11we zadania. Aby przyspie
szyć wzrost produkcji energii 
elektrycznej, trzeba podjąć re 
wizję pr11.iektów inwe-f;tycyj
nycb, 11bniżyć k11szty inwesty-1 
ej! w energetyce. Na nas wszy
stkich ciqży poważny ob11wią
zek jak najoszczędniejszego zu 
żywania energii elektrycznej 
do czasu zupełnego zrównowa• 
żenia bilansu energetycznego 
kraju. 

31 sierpnia obchodzimy 
„Dzień Energetyka". W dniu 
święta 60-tysięcznej rzeszy pra. 
c11wników pl'temysłu energe
tycznego Polski należą, się im 
wyrazy wdzięc;m11ści za ponie
s!11ny tru4 i osią,gnięte sukce
sy. 

WIT GAWRAK 

Waluciarz 
przed sądem 

MOSKWA (PAP). ~ W re• 
stauracji „Uzibekistan" w Mo 
s.ktwie za.trzymano dwóch wa
luciarzy - Bermana i Juni
sowa - którzy speikulowall 
do-Jarnmi. Nabywali je u tu
ry·stów zagranicznych. Obaj 
od da•wna nigdzie nie praco
wali. Sąd skazal ich na kary 
6 i 5 la<t więzieinia. 

1,5 mln. zł w kieszeni 
Chcą remontować . 
gara ze 
zamiast budować nowe 

Swego czasu ZPB im. Wł. 
B~'tomski-ej wystąipity do Wy
cJ.zialu Arch. Prez. RN m. Lr>-" 
cJ.zi z wniosldem o zezwolen'ie 
na kapitalny remont ist:iieją~ 
cych garaży, ma·gazynów. i szop 
pr.zy ul. Wo•dn.ej 23. Niestety, 
wniosek ten odrzucono w prre 
sadinej trosce o stronę elewa„ 
cyjną budynl~ó;":·· . 

z koniecznooc1 więc zaklady
umie.4ci1Y w planach inwest;:
cyjnych pięciola,J;!d budowę no 
wych pomzes.zczeń, kosztem 2 
.mln złotych. Z pewnością t'l'ż 
inwestycję tę Z!realirz:owano by, 
na szcz.ęścje jednak w porę na 
deszly uchwały V Plenum KC 
PZPR„ naArn•z.ujące rewizję d 
skreMenie .z planów wydaithów 
zbędnych. · 
Korzystając ze zmieni·Oillej 

sytuacji ZPB im. Wl. BytomJ 
skiej . twardo obecnie obstają 
przy swym pierwotnym stano-
wisku. Argumentują przy tym, 
że z uwagi na brak perspek
tyw rozwojowych wkładu w 
ogóle, budowa naw-ego obiektu 
byłaby wyrzuceniem pieniędzy 
w błoto. Tymczasem stare bu~ 
dynlti będzie m01~na wyrc 4 

mo.ntoować kosztem oko!o 4~0 
tysięcy złotych. Nic również 
ni·e stoi - zdaniem kierowni
ctwa przedsiębi01·s.twa - na: 
przesZlkodzie, a by starym bu-' 
d.Y'nkom nadać efektowny, este 
tyczny oraz miły dla oka wy• 
gląd. 

Moli.na więc mieć nadzieje:, 
że zwycięży zdrowy rozsądek, 
w rezultacie czego niewielkł.e 
przedsiębicrstwo zaoszc7t;dzi pn 
ważna sum<i - pólto-ra mil\ c,:o'1 
zło·tych, 
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Lombard-potrzebny czy nie1 
W łaśnie, lombard. Swego 

czasu wysu.."lęliśmy no. 
łamach naszej gazety propozy 
c.ie uruchomienia w Lodz~ 
lombardu. Podk!.·.eślal'.o§my 
przy tym, że istnieje pu pro
stu spoleczne zapotrzebowa
nie na .tE'go rodzaju zakla·d 
zastawnH::zy. Dzi.s naszą prop > 
zyc.ię ponawiamy. 

DLACZEGO I KOMU LOM 
BARD JEST POTRZEBNY'~ 
Przyslowie powiada, że nie
.szczęścia chodzą po lu.:iziach. 
Dziś, lub jUJlro każd.ego z nas 
może spotJ,;ać jakiś wypadek 
losowy. Raz będziie to śmierć. 
innym razem nagla chnrob:o„ 
W każdym jednak z tych wy
padków· pntrzebne nam będą 
tAeniądze. 

Niestety, nie '1.'Szy.stkim 
:<"szcze powod.zi się 1 ;k dob
rze. aby na k<l'Ilcie w PKO 
mieli odłożonych na czarną gl'J 
dz'.onę t~·ch kilka tysięcy zło-
tych. Powstaje więc pro-
blem: skąd wziąć pienią-
dze? Pożyczyć - nie ma o-i 
kogo. Jed:-"11e v.-yjscie - to 
S'PJ.·;;edPć co5 wartościowegc, 

I SPOTKALEM ZNAJOMEGO. POTRZEBUJĘ NA-
TYCHMIAST POZYCZYC NA KROTKI OKRES TRZY 
TYSIĄCE ZLOTYCH - ZWIERZAJ, MI SIĘ. - POD 
ZASTAW ZLOTEJ BRANSOLETKI - DODAL. 

- BRANSOLETKĘ MOŻE PAN PRt:ECIEŻ SPRZE
DAC W KOMISIE - ODP ARLEM. 

- BA, OCZYWISCIE, ŻE MOGĘ, ALJ:; .TA SIĘ .J~ 
NIE CHCĘ POZBYWAC, BO TO PA.'\UĄTKA PO l\1AT
CE ŻONY. ECH, GDYBY TAK BYL LOMBARD WE 
STCHNĄL. 

z ezyro często wiążą ;;ię ja· 
kieś wspomnienia rodzinne, 
niekiedy nawet za połowę 
wartości. Nieszczęś'cie PHY-
i;1.n:aka w6wczas cz!ow1eka w 
dwójnasób. 

Dla tych wlaśnie lud.zi, w 
tnkich konkretnych wvtJad
kach potrzebny jest l-0mbarct, 
w którym będzie można -
bez kcmiecroości wyzbywa1'.ia 
~ię na stałe przedmiotu - po
życzyć niezbęclJlą sumę. Do· 
rlaJmY Mesztą, że na .s10~un
kow0 niski procent. 

SPR_-\WA TA MA JESZCZE 
DODATKOWY ASPEKT. Nie 
~oist d~a nikogo t<1jemnicą, ż" 

w Lodzi, podobnie zt·esztą jak 
I w innych miastach, istnieJ" 
m-upa ludzi, 1.rudmącycil się 
zawodową lichwą. Te ludzki" 
hieny - bo truó•n<> ina '!Lej 
ich określić - żerują na ludz 
kim nieszczęściu i wykorzy
stując nagłość potrzeb. poży· 
czają pod zastaw pieniądze 
nawet na 20 procent w sto
sunku miesięcznym! 
W~lka z pokątnie uprawia

ną J•chwą j.e-st zad<Ju."!1em nie
slychanie trud.nym. Po woj
ni.e ni.e tvlo chyba je.'itcze w 
Lodzi procesu o lichwę. A 
JE>dnak lichwiarze istrueją 1 
zu.pdn.e dobrze prnspen:ją. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

o dziewiczym rejsie 
1 dalszych losach "Boruty" 
O sztormach, niepogodzie 
W c.7,ęrwcu pisaliśmy dużo 

o wodowaniu i pierw
szym. „dziewiczym" rejsie chl.1 
bv łódzkiego żeglarstwa - jach 
tu „Boruta". .Ja·k wiadomo, 
pierwszy rejs ,.Bo~uty" do kra 
jnw zachodnioeuropejs.kich 
trwa! od 25 cz·:xwca do :i !"ierp
nia. Obecnie jacht prze.by
wa na rejsie do Finlandii i 
Szwecji. dakąd '~"''płyną} w ,pr
łov:i-c !<ierpni·a, Komendan1tem 
rejsu jest teraz kipt. Stanisław 
K;uniński. Powinien dopl~·nąć 
no p<>rlu macierzystego 1 wr:ze 
snia. 

Dowódców pi~rwsrego rejsu 
„Borut~·" - kpt. Andrzeja Ka
ny11skiegn i jego zastępcę, kpt. 
Janin": K8szvńską zastali:'tmy w 
ich domu przy zacisznej willo
wej ulicy Tkackiej. 

- Czy w !~·in roku łodzianie 
pływali wyłącznie na „Boru
cie" <Io obc~·d1 kra,iów? 

- N!'.). Rriwnież pływają na 
'achc:it> Polskiego Związku Że
E;l~r-k1>c>1:0 ,.Smialy" - gdzie 
LPŻ 7.nrga.niz0\~Hl .. rejs kapi
ta1iski" do Danii, Francji i An
glii. W 1~·m rejsie uczestni
C'zą ci w•zyscy, którzy najle
Pi<'j zdali 1eoret~-czny egzamin 
kapitański. Na 12 osób załogi 
jest tam trzech łodzian, a m, 
in. clr Ha.n11a Nagurska, jedna 
z terze-eh sió'<tr Nagurskich, nie 
\1•atpliwi•P znanych w Lodzi. 

pięknej 

architekturze 
i uprzejmości 
Rozmawiamy z kpt. kpt. 
Janiną 

i Andrzejem 
Kaszyńskimi Na 7.djęciu: w·idok na jedną ze 

st .... rych uliczelc AnlSte.rda.n1u 

waliśm>' z powrotem I niedo- powJedzi·eli w porcie: „Nie ma 
szły (<>piele<: został wyłowiony. cie nic do oclenia? A (o świ•et-

- A jakieś ciekawe przeży- nie". I dali nam całkowity spo 
cia? kój. Anglicy są bardzi-ej forma 

- Na Morzu Północnym na- listyczni, ale ogromnie up.rzej-· 
potkaliśmy plywa.jący wrak mi. 
angielskiego jachtu motorowe- - .Takie wrażenie wywarty 
g'l. To byla wlaściwie tylko na was zwiedzane porty i mia
l(órna częsć jachtu. bo dolna sta? 
się oo-erwała i poszła na dno. - Znis7,czony wojną Ham

burg i·<>st całkowide odbudowa 
ny, ale jak na naSrZ gust, bar
dzo nieJa.rJni·<'- Natomiast pięk
nie odbudowany j.sst Rotter
dam. Posiada ultranownczesne 
d7,ielnice. Najba.rdziej podo)Jat 
się nam Amsterclam. On jest zu 
pełnie taki, jakby nasze Stare 
Mif\·sto w Warszawie pomno
żyć pr7.!E'•z sto i dodać weneckie 
ka.naly, 

Na tym .,jachc1e-widm;e" mu
s'al'1 wydarzyć się przedtem 
jakaś tragedia. ' 

- .Jak byllście witani w cza
sie waszPgo rejsu? 

- Bardzo przyjemnie. W por 
tach niemieckich n ie spotka~ 
liśmy się z ża-dny,ffli formainoś 
ciami. To jest nawet swkują
ce, ale Niemcy po,zwolili nam 
wejść na ląd, mimo· że nie mie 
lismy wi'Zy, Francuzi byli już 
zupełnie beztroscy. Nawet nie 
zjawili się na jachcie - tylko 

Rozmawiał 

ROBERT GLUTH 

Ut\\' onenie lomba.rdu zlik'w>i
dowal _.i-y więc autonrn'·ycznie 
lichwę, a przynajmnieJ po
ważnie by ją ograniczy!">. 

OCZYWISCIE PRZECIWNI
CY TE.i KONCEPC.JI wy.'>U!l13. 
argument. że lombardy są 
świadectwem :oubożenia spo
łeczeństwa, że świadczą o n1s 
kim poz.\Omie życ;a. Nie osz.i
kujmy ~·ę . w· pansi.w.3·~h ka
pitalistycznych, nawet w tych, 
gdzie .stopa życiowa jest. '.}.ry7.
sza, mż u nas, lo~.1bar:Jv ;.;t
nieją. Istnieją rówmeż w 
Związku Radzieckim, gdzie 
slopa życi.owa -'- co do tego 
ni.e nia Żdd'!1€j w0;1nli\vuśc1 -
1e~t· rówaież znacznie wyżóZR 
niż w Polsce. Taki więc ar
jjlument j.est zwykłą hipokrJ
zją. 

ZASTANOWMY SIĘ TE-
RAZ •• JAK PRZYSZLY LOl\1-. 
BARD POWINIEN BYC ZOR
GANIZOWANY? Interesują
cy proj~~· na te.n temat nd
desłała ;,am jedna z lódz.k1:.:·. 
.::.:;:;óldzieim pracy. 

A wiĘC' podst-1,'i'ą pra.v>; 
dzia.la·la10ści będzie ro.zporzą
,•zenie P1ezyderrl'd Rzeczyp,_ 
spoli.tej o prawie ban.k9wyrn 
z dn. 17 marca 1928 r„ które 
dokładnie o\.;:re~la spo~ób pv· 
wolywan•a przeds1ębiorsLw1 l 
jego dalszą działalność, 

PROJEKT ~POLDZIELNI 
PRZEWIDUJE, że obrót w 
lombardzie będzie się ::>dby
wal' w za.sadzie systemem cz0 

kowym w ba.nkach PKO. Wy
plat~· g0tówkowe dopusz·~:;1l
ne t>eaa ao wvsokoscl tvs12.-
01 ztocych. PożycZiki, po wni-
1'.Ewym otaksowaniu zastawia 
:i.ego pt zedmiotu, udzielane .:ię 
<ią klie•ntom na 1.5 procent 
tu1~s.~e·7.01e, czyli na 18 pr()
c'ent ._,. stosunku roc:ow·m. 
Wnrfo podkreślić, że orze:\ 
wojnq klient płacił roczni<' 
rn,3 proc. Zysk netto spól'.lz;eł 
ni wyniesie 5 proc. 

W wypadku niewykupienia 
zasl awu w :l-miesięcznym tet 
m•nie, klient będzie m!at m:iż 
nośc przedłużenia go, oczywi~
cie za dodatkową oplatą. Je.41' 
t..;iś ktoś w ogóle zrez:;gn'łje 
z '-"'~"kupienia z<1.st.a \.\'ione~o 
przPdn1iotu, Zll·stanie on s.p:iZQ
c.'any z licy1acj1. przy czvm 
U7.y.;1.:aną nadwyżkę - po [1c.-
1rq;;0n u wszelldch kosz.ów 
manipulacyjnych - wyplaci 
się wla~cicielorwi przcdnw'·\u. 

Soóklzielnia nie wvkluc7.::: 
rchVn·ież moiliv..1ości o.b111żen1a 
procttnlu od udzielany~h ;~o

zvc7.'!k w wypadku osiągnii.;
cia c:';,:i.,ych obrotów i staldi-
zacji ka-szt(>'•N \vłasnych. 

TYLE PROJEKT SPOL-
DZIF.LNI. Nie ,if"steśm;v f;>
citr-wcHmi i 1rudno zabierać 
n>.m g1os na tematy zwią••ne 
z organizacją pued-;1ębin-r

stwR, us1alaniem wysokości 
procen•t ów. przewidyv(anvc!1 
zys•ków itp. WydaJe nam się 
jednak, 7e s1>rawa zasłu,..u.ie 
na wnikliwe rn.z:pa~nenic i na 
pod,jęcic konkretnyc·h decy"lji. 

J. Bin. 

Pachnące pola , ' roz„. 

I r I 

.„oczyw1sc1e w Bułgarii 

Pier\vsze w Polsce 

Techneum 
powstaje w Lodzi 
Lódzcy inżynierowie i technicy uważają za dużY sukces 

fakt że Zarząd Glówny NOT wstawił budowę Domu 
Technika w Lo<lzi do planów lnwest~·eyjnyc~1 na ro~ 

1931-62. Również Prezydium Rady NarodoweJ m. Lodzi 
zatwierdziło rozpoczęcie budowy tego gmachu w roku 

przyszłym. 

Jak się do·wiadujemy od mgr 
Zofil Lapo.t, kierownika Biua·a 
NOT, pierwsze prace zwią,zane 
z przygotowani.em placu bud.o
\VY mają ro·zpocząć się jeszcze 
w tym roku . 

Z rychłym powstaniem swe
go domu, Jódzki świat technicz 
ny lączy ba.rdzo wiele poważ
nych zamierz.eń . Jednym z naj 
ważni-ejszych, jest s!)i'awa orga 
nizacji pierwszeg-0 w Polsce 
1echneum. Na ten temat prze
prowadziliśmy ro.zmowę z miir. 
inż. Stanisławem Frankiewi
czem. 

Techneum będzie wystawą 
postępu t.echnicznego. Mysl o 
zorgan izowa.r1iu tego rodzaju 
placówki po\vstala już ld.lka 
lat temu. Wnio-~kodawcą byl 
nro!. l\'larian Chwalibóg z Po
litechniki Lód7.kiej. T€chneum 
nie będzie w żadnym wypadku 
muzeum, gdyż nie będzie gr-o
madzilo antyków lub pr7„e~ta
rzalych rozwiązm1 technolo.gicz 
nych czy konstrukcyjnych. 
Znajdą się natomi:<st ekspona
tv na najwyż.ej osiągalnym po 
zi<>mie. Oelem l·echneum bę
dzie upnws7,echnianie postępu 

tech n icznego. 
Datychczas jeszcze nigdzie w 

Polsce la\<i·ego techneum nie 
ma. Chociaż w Lodzi nie is•!Jnle 
je jeszcze Dom Technika przy
stąpio.no już do wstępnych prac 
orga,nizacyjnych techneum. 
Tworzy się radę na·ukową, w 

skład którE?j wejdą profesoro
wie Politechniki Lódzkiej, pra 
cownicy instytutów naukowo
badawczych i wybitni specJallś 
ci z różnych dzied,zin 1echniki 
i przemysłu. Na przewodn~czą
oogo zamierza >ię po_µros.1c. re
klam Politechniki LódzkieJ -"' 
pro[. Klimka. W obecnej chwi~ 
li NOT przystąpił już do opra 
cowania regulamin.u dlR ra.<ly 
naukowej i komitetu o-rganiza 
cyjnego techneurn. 

Ustalono, że w Domu TE?ch"' 
nika techneum zajmie pow1erz
chnię około 400 m kw, Ekspo
natami będą najnnwsze zdo
bycze t.echniki, z k!ńrych bę
dzie mógt korzy;otać przemysł 
łódzki. Przewid'llje ~ię poła,cze 
nie zwiedzar.ia techn-cum z ()d 
czytami i dyskusjami, które 
organizowane będą w salach 
Domu Technika. Bard;;o kr>rzy 
stną sytuację stwol'7.y fakt 
istnienia obok techneum Klu
bu Techniki i Racjonalizacji z 
pracowniami: kre5larską i wa.i: 
sztatową. Liczy się na dużą 
współpracę łódzkich zakładów 
pr7emysłowych, które z istnie
nia techneum będą powatnie 
kfl'rzystać, Organizatorzy chcie
liby u-rząd7Jić nową placriwkę 
jak najszybciej. Istnieje nawet 
projekt, że zaczątek 1echneum 
powstanie prowizorycznie za
nim nie staonie Dom. Technika. 

- (Xas.) 
l~. 

- Cl!cielib;vśm~' się czegoś rlo 
\\'ierlziPĆ na lemat waszego rej 
su, który był „chrztem bojo
wym" dla i>opularnego jach· 
t'J„. 

- Plan~· mieliśmy bard:w sze ---------..---------------------------,,, ______ ,_-,,--.:.-...:10,.:-,..;:,..;:,..;:,,,._; 
roki.e - chcieliśmy dotrwć do o-ga. b"Ja i .. ""·-gi· ~;ft ma, Ta- bi , ""-- k I .,,_ St f s k h-i 0 „.,..„r,.,..,........, „~ •. -• .... •·u -~kow· .::T<ł- ~ 
Brc.•tu, I La Roch.elle, W tym ·~ , - un• .„~ - egow porł:\'l'a>ne.go, S'Pt'a1w0

& '""'"e a a """' e a.n ę - c "" 1tprawę „,_„ _„ . .,,,.._ ~u.,,•..,-• u~ dr<> l't 
roku Jednak dopłynęliśmy do kieg<> ptw,cykrego, h·agiC!Łnego .w filę wrfflzeie rmstrzygnięcfa. w li!l"-tl p.rzegrał _ n.ie 7il'e7.ygn0>wał z wa.11„'i. niC'1illyeh, i o za.brooowaniu ir!, 
Dover i Calais. Miełi~my wv- {>iiżniejszych sku'tika.ch odkryt:•ól roku 1959, Ale i wówc7,as jeszcze Zri:ucil tylko maskę czl.1l'wieka pra- i' o zagrodzeniu Jej drutem kolcza-
j:>tk'lWO fatalną pogodę: trzy dok()flali pewnego Jipoo-wego dnia 1·0- dalelw l:l{l•ł.o d& ko1ica. Ani ten - wo•rządneg-o, ukazu,iii.c swoje prawd?.i- &tym. ł 
r.ieżkie sztormy w drodze do ku 1958 mi.eszkańcy wsi Ud>aszewice, identyczny w swej treści z pierw- we obli&.e nie pnebie1·a.ją.oego w środ- Ale mówi się i o rzeezaeh ~.OQ<'Zn1o I 
B nlandii i dale.i do Wielkiej w powiecie ln-.reo.:ińsk;im, szym - wyrc<k, a.n.i nawet \i trzyma- kta.<'.h 7,abijaki i awa.nturni·ka. poważniejszych. Nie te bowiem z.a-
13r~·tanii i Francji. „Wysiadły" Zwyklia gcsp•od:a.1-s>ka. droga, śeie1Mca. nie decy7,Ji Sądu Powiatowego w ino- 28 kV\>iet.n,ia 1960 r, komornik l:lądu rzut;y na>d.a.ją eięiar ga.tunk&WlY „spra 
n"m dwa odbiorniki radiowe. wiOOąca. przez pOla :$tefa<1a.. :$ęka od cy p1·zeiz Sąd Wojewódzk~. nie prze- P<l'Wiatowego w Tomas711>wje Matlo- wie Sęków", sprawie mord er eo w. 
W!aściwi·e 7.dał egzamin tylko toinasz,mv&kjej M'hflY w kienun>ku łą.k. k'°'na.ly Sęka. Wyczerp.llws:r.y rnoż.li- wiecki1m dolwna.ł a.ktu ~-yt,'<'!1A'!llia dro- Za.brania.jąc uiytkowao.ia. ści%ki. '!-'7 
Odbiocnik EHra". Uciąż.liwość K.o.rzystali. z niej mieszk:a.ńcy Gd,asze- ·w<>ści rewi-zji i za,ża,Jeń, 11pa.rty „wład- gi, Wrarz z upt.vwem eygooni ubyw.11- ma.ja. l>r. ojciec i syn Sęk<J<Wie kijami 
rejsu zil;'1;;tru}e panu taki wie i Za.wady, k-Otr21y.s!JaH oo n iepa- ca." wiejs•lviej d1·ogr zwn)cil się do ł-0 mających określa.ć g'l•a.nice ścJe'i;kl z at luk li n a. ś mi er ć Wlad~ta. ~ 
f;i,kt: W t<1mtą stronę _ 00 Ka mi<:tny„.IJ czasów - jak sami potem ministra spra.wiooliwośei z pr~- p·a.lilków. Siefan Sęk i jego ~yn, An· wa Szymaiiskieiw, '.lllldali lic'1llle rany, ł 

. nal\I Kilońskiego do Dover _ twierdxi~i w sąd21ie - od czas(>w bą 0 rewizję nadzwycza.jną. Minister dnej, bynajmniej nie ukrywali, 7.e to wląc„,nie ze :r.hun.a.nietn kości ciemie- ł 
ph·nęli.:my 

14 
dni, a z powt'O- „dziada, pr.ad·,i;iada", I Jllll.gle Óf'U'ga, pr(lś!J.ę <1drz,ucil. Wyrolc uprawomo0c- on.i właśn~e w t·ak wyraźny IJlPOSÓb niowej, St.a.ni.sławie ~mańskiej. bi-; 

tem _ z. Calais do Ka.nału _ ~ta.nowjąca dla niektórych je d Y n e nił się, ia d-z;iala.jąc z jego m10Cy, ko- gwal<lii. p1-.MV{)Jll(Jet1f" decyz,ie. I kto jąc i popychają~. na.rusz;vli nietykril- ł 
4 rlni. dojście do Złlli<><"nika ,,;telonej pasz:v, momik wytyczył p&nownie be'r,p1·aw- wie, c:J,y gd~"b)• wówc.zias pr?;ywolano ność cielesną Ant.onfoy Szymańskiej. ł 

- ~iewątpliwie wa:tną rolę znikła, nie za.grabioną ścle7Jkę i WPll'«l'\\'adzU ich do p<>rządlm, ~"POlllinając w T•'l21eba. więc było aż tak tra.gicz- ł 
pr1~·p•Sl'WaHście w rejsie radio Trud!1!' d'T.iŚ rwied?;ieć, r:r.y zwykła DelfO epiloiru. by wreszcie instytu- ł. 
w~·m pr~.11'.nozom pogody. Jak ehr.iw·osc, czy ez po ~ostu chęć u- cje państwowe za,:.rwaa:antowaly m1e• ~-
one własc1wie sprawdzaj!!, się t;rudnienia ż,·oia sąs~adioon sPf'{l!wily, • d • T • d 67Jcańcom wsi Gdas-1-ewiee swQbod-
na mor:r.11? 7.e w lip.1'U 1958 t'. Stefa.n Sęk drogę Dzień powsze 111 em1 Y. ne użytikowauie dl'OJi isl.nie.iącej; 

_ w_ ~O. Pr?<'entach (mówi zaorał, intensywnie przyirotowuj~ ją _ od cza.sów ,,d?,iada, pN<iziad.a." przez 

kpt. Kaszynski). No, powiedz- pc<l za,S<iew zbóż, T b k l\ldz:i, którym tę drogę sądownie l 
K;sz-)•i'ls'~a)r:o ~rlOO p(rno1oc'w. is' pkr·ap<t.w. łlv p:;~:.,~c~cj:ez~l:!~'r.v~~~~ n~;l d~~ rag·1 cz ny o' ,· o s' c1· ez· ę... ])l'ZY\VTÓl.'Ono i urzęt'IOW~) wytycum<>t. 

• · t 01Zbiiala sdo każ J est jes7,cze ,jeden aspekt tej ~u -
a.zal." się .i·edyn_ie pro„_~ozy do- parly. O u.por en r "' ". " ·- '·"' l „„ I _„,, log1<-wzny wY nej sprawy, k""reg<> nie wo no 
s,v1·a·dczon.vch_ z.e .. gl_arzy 1· ryba· da a.rgum-en.mcja, l<WA<Y · • • - '" • r· ~• • 

t k pnmina,ć milczeniem. ...rair1czny 1n .... f 
k 0 ,„ z kutrow 1 Jach'·~w ,_,,,._ wód. Ten sa.m wpros ma•niac 1 u- . ~ 

- w ''""" · · · · "dv „bitwy o śdeżkę" TO'legral się w b1a-
re~m·· n1 i3' ali. ' pór spC<W'(Jdował, 7..e i poz!1,1e,1, . „ , ' __ ,_ _„ WJelo ły dzil"ń, na oezaclt wielu ludzi. :ti 

_ :rakie porty odwled~l ,,Bo ~prawa. znal..,.,.,. się w s,...zae,. k . • na nią urzę.d0<w>0 tych, których Sęk sposób mniej lub bardizieJ dotkliwy o li~·ilyclt n,6'1-M" świadków można od-
ruja„-. kr~t.n.1·e w·-~- 1 - ~~ wokandę. Sę nte ehe' • d · 1 · · k~rz" 1 · k d~· .... ~ " ·

0

~· ., „ ·-~-.... ~ Hl„ w.v ~'\l'C 'lJ!C~'c z pra.wa. v '" - na e-.1;nym prawu sza.cun u, -""°'u.r (.Vl>'Oł"T.YĆ s&bie ,..zc~ółO'\\•o całe za.iście, l 
- Nl'J, oczywiście Szczecin, n ust>ępowa.Ł stania z oogoouego d!oja.11.du do i<IJa.- dQ te~. oo stało się 27 ma.ja br. ni~·ł wylic?.tYć każde uderzenie ki-

P<:ltem Kiel, Hamburg, Iimui- 9 pa:lidzlerni·ka 1958 r. ?Ja.padt szewlekicb lą.k . Mie,isoowe orgia•na wła.dll-;v nie s:lro- ja.mi, którymi Sękmvie bC'ZlHośnfo 
den (to 1'u:i w Holandii), p()t~ nierwszy wyro\<;. Mocą teg-0 wYi'OkU d I • rz;ystały jednak z pi"Zyslugu.Ja,cych im tt kl . ' be b _,_ k " -„. "" · d S prawa jedna z wielu. ja.kie T. en N _, u i na.Jptt~rw z ł"ll<nną .,.,...rs7,ą -o-
uov'€-r Calais.„ Stefa•n Sęk W1SJtał „iwb<J<wią.zamy o U• w d7.ie1i przewija.ja, się przez ma- upra.wnden. ie sk&rzyst ..... y z nich biet'I;. później usiluja,cei:o b1:on.ić żoon<:, 

- Czy mieliście jakieś „mro- dio.stępnienia u'ilyfikowniikom km:zysta- le salki wydtzialów cywHnych ,są.dów n.a.wet i V1;tedy, gdy kpiąc sobie z pra- jej rnęfa. 
żące krew w ;;yJach" wypadki? nfa z dr&gl" która, - łamiąc ut<a.rt" J>OW.~1't01W:rch i wojewódzkich. i>we- W011"7,ą.dmcści Stefa.n Sęk P <>n o w n i e _ Wi<m>ałem dokładnie. jia.k Szy. 

- Onrszem, tak.. Ale wszy~t- od lat """l\.W,: 2lWycrz.a~'e - usm>wa! za.o.ral: i zab.rooo<wal ście-.Łkę, za~a- · k ~•- · i 50 l +-- J, ! k n - „. V ""~ go Nldizaju klasy~ny i typ-O<WY ~S'l.l.'Ze mans a. upa ...... - mow - evu1 o-
o sko;kzylo ~ię szczęśliwie zHkwidiować. db panujących 

113 
wsi polskiej st&- d'llając ją nad!o k<JJc7.asi(ym d.rutem(!). zer K. - <1bserwowałem zajście z od• 

Otoż koto Dover 1.erwalo slc: Zd.a.wa.łoby silę, ~,e to WWf>ta.rcZ:Y, Ale sunłców _ spÓr 0 miedzt;. z tl\ t...vU>o :RorL.zuchwaJ<J<n..V l>el!>kam<>ścią, za~le- ległości stu metrów. 
~0.rn olinowanie ;talowe P'.7:Y.- Stefa~1 Sęk unUa.l się prooesowac; rMindcą, 'że w t~rrn wypadku rolę mie- pion_v nlena.wiścia, do tyci\. którym - Zuaj>C\owałem się a.'kul'la.t ~ieś 
~.ZY111ujące mas.zt (to oczywisci.e 

1 
WsrL&k nie po l'az pderwmy stawał w ckl;y speŁn.ia.la. dmga.. l z tii. ję,;zoze, państw'() mocą 0 stateczne g 0 wY· dw<itl\Śr.ie metrów od S«",k6w - powie 

b :na stoc7,ni, ni•estety), T;_zeba Rs,dmie, znal: dob.rze me~ody przewie- że ,ieclem człowiek sta,nat pr7A'lCiwko r-0oku sądowego zagwaranitciwało pra- są.(J•owi 40-letni Bolestaw T. Nieco 
Ho zdjąć ża,gle, weisc na kania S(l'l'a1wy. Odczeka.wszy więc od- wi«"lu ludzi°'m, ,iedtm mi~kanieoc wl'll wo do drogi, nia prz,ekór w.<nystkim i dalej byt w m<mtencle te1ro krwawe-~ 

maszt, a w tvm czasie duzy powiedni okres, za.skla.rżyl wyrok Są- przeciwko ws7.ysiltirn km·n·słlaja,cym z wszystkiemu positam1<wił nie ustępo- ll'O 9\mosądu Adam G, 
~J~>!)k, Pasażerski chciał nat?,1 d·tu P-0

1 
wia.t-O<Wego do sądu drugiej li•- dog<1dnego do,ja11du do łąk mde.,-1-k.a.i1- wać. z kijem w ręku s.ta.nąl: .iuż tym A.Je tylk-0 Ja.n Szymański interwe- . 

t snie „zrobić z tufy i>or · · s fillC, i. I t,ym ra:zem osiągmą.ł to cze- com <kia.szewic i Zawau'\Y. razem nie tylko prLeciwklo wsi, aJe ni01Wal. W;vst111rmyl Jeden silny męż· f 
0 znaczy .. dobić do nas", albo Il<>. pra.gnąl: wyrok zosial uchylo>ny a I iest jeszcze coś, oo różn,i t~ .również przec:irwko jostytuc.iom pań- c-eyzna, by napastnicy uciekli. Przy- ł 

na.s d'°'bić, .iak pan woli. W dra spor o ścic~'k«: ll'O raz drugi trafił na sp.ra.wę cd innych. od wsa;ystkicil 1)4)· st>wowym, J11ż t.o w:vsfa.rczyto, by w' biegł z daleka, n.ie 2ldążi.vł zapobiec~ 
~z,~ ,P<lwrotn-ej, między Swin.o- Vl"Ok~~ę t-.w.owskii~o WY<l'Ztdu d<J.bny~h. Tym czymś jest tral!'icm:v dziwny ten, pi-zekral!%ający granfoe trairediH 'l'ra.gedii, do której r>r'ZY 
.J~ciem a Szczecinem w cza- Za.rrue.r.sc.or.ve.go Sądu P~'1.a.1owegq w finał sporu. Ftnal, 'któregio nd•kt nie typowości spór, wkroca;ył pirokurato~·. <Jdrobin~e dobrej woli i ludwoh u-

~ie bardzo wietrznej r:oc)', wy- Brzezinach, mógł i>rzewidzieć, ale któremu m o - Dziś. wśród sformurowwiych w a.k- czuć, mo1Jna było nie dop.iśdc. 
~t~~l .za burt.r;:, nasz kolega - Kilka-krotnie odraezaaia WISk'Utek za- b t · · ' t' ·wi · JANUSZ K ! 
~:~~~~s1~~11~;l}ł~~zo_, ___ . żna Yo za.pob1~~~~~::,,„,,, ______ :~::::_ł. 
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Pierwszy w Polsce 

TWP organizuje 
w Łodzi 
Uniwersytet Powszechny 
Zdrowia i Higieny 

Sprawy higieny na oo dz.iei1 
niestety n1e wyglądają u na.s 
zbyt różowo. 'l'oteż dobr;.e 
s:ę stało. że z inicjatywy To
warzystwa Wiedzy Pow.szcch
ne.i powstaje w Lodzi pierw
szy tego rodzaju w kraju Um 
wersytet Powszechny :ldrow1a 
i Higieny, którego słuchacz.a
mi mogą być wo,zyscy, intere
sujący się l,ymi. zagadnienia
mi. 

W tej chwili przy pomocy 
kierowników obu wydziałów 
zdrowi.a państwowych jn-
spektorów sanitarnych dla 
miasta i województwa, a tak
że PCK. sekcja me<lycz:ia 
'1'\\'p opracowuje program 
P.auki. Oprócz zagadnień :Ylro 
wotnych wykłady obejmą m. 
1n. także sprawy świadczen 1 
:przepisów zarówno iakła<iu. 
Gbez.p:eczeń jak i innych in
stytucji związanych z naszym 
mrowiem. Kurs będzie tl
miesięcz.ny, beziplatny. Wykła
dy odbywać s;ę będą 2 raz.v 
tygod.'liowo, przy czym wykla
<iowcami będą wybitni specja
liści z poszczególnych d7.ie
dzin. 1\auka obejmie nie tYl
ko teorię. m. in. przy pomocy 
'K°i)JOwiednich filmów, ale i za 
jęcia. w rodzaju zwiedzan•a 
szpitali i jrnnych placówek 
służby zdrowia. 

Zapisy rozpoczynaj!\ sic: 2'; 

dniem 15 w1-ześnia br. Nale
żałoby sobie życzyć, aby jak 
naJwi-ększa. ilość osób z admi
nistracji służby rorowla, ga
stronomii i placówek 5poł.yw
czych zapisała. sit: na Uniwer-
sytet., .(kas). 

Młode pielęgniarki 
przvstępują do pracy 

S'llkola Plelęg11;.arska nr 1 w 
:..odzi przeży•wała ostatnio miłą 
urocrz;ystość - wręczenie absol
went.kom dypl.omów ple!ęgn1ar
.-klch. Spośród 71 d·Lie1wcząt, któ 
re ulk.01\czyly d.wuleitnią &'1.kolę, 
r:; to przodo•wnice nauki ri: samy 
mi stop1.1 i ami cNu.jqcymi. 

NleMety, tylko 11lewlelka Hoać 
ty.eh pielę;q'.•nin•reilt pozos·tnnie w 
Łodzi, z powodu braku miesz
ka.ri.. Wit::ks~'llść 7~asi1 i placówki 
slużby zdrowia w woje.wóc.lz.bw1e 
l<:>drllkim i w ln.-iy·ch miastach Pol 
skL 
Uroczysto~ć za.koile7trila roku 

s:>:kolnego odbywala sie w lokalu 
TPP-R. W ted eh.wili bowlem w 
s7«ołe trwa remotit. Budyt0e1k 
.>'llkoly pr7.y ul. Piotrkowskiej 45 
.ie&t ncz,upły l nie przystosowa
n,- do wymagań uczel11I, ale dy
rcl.<cja pc>cieszn się faktem, że 
7abwierd'l.ono pl'1ft1 budo-wy nowe 
~o gmachu s71ko.ly. Stanic on w 
planie 5-J~tnim oa te-ren:e mi.a
ste.czika uniwersyteckiego. (k) 

„Ładne ·buzie„ 
,,studia życiau 

Z. Nasierowskiej 
Zofia Nasierowska. studen.łlka IV 

roku Wr•działu Operatorskiego 
I'a1'l'."twowe.1 Wyższej Szkoły Te
atral11ej i Filmowej w Ło<iri:i. od 
lat 7,ajmuje się fo·t<>g>raf'ką. Obec 
nie uruchomio0no w Wa.rs?.awie, w 
1-~orctegr.rdzle, wystawę jej prac. 
są to p1-zeiwaznie „ła,df.le l>uzle" J 
„s'udla życia". 

Receoze.nt „Trybuny Ludu" Woj 
c'ech KlcińS<ld życzliwie ocaiiająe 
\\';\·stawę pisre m. in. o Nasierow
<-1<'.ej: 

Jej scenki rodzajowe żyją przy 
tym, dzieją się w crz.asle, w czasie 
krótkim, ale przecież - ta1k jak 
v.· rzecz;vwi.stości - dluższym od 
ulamka sekundy w j~f<I rejestruje 
je błona :Co\o.gra:fiC711a. Nie wszy
stk'm to si<; udaje, Nasle·r-owsl<iej 
p~m-oglo ch~·ba opanowanle praw 
ruchu sllltu,k! filmowej. M. 

* Kobiety najmniej zdyscyplinowane 
Kary na lekkomyślnych rodziców * 

* 
2 godziny-7 elementów 

,,Szosa śmierci'' największym niebezpieczeństwem 

lodzianie-szanujcie swoje życie! 
„Dziennik" rozmawia z kpt. Rolbieckim 
z Komendy Ruchu MO 

nie od winy kie-rowcy, zawiniła 
również ofiara, przechodząc 
jezdniq w niewlaśdwym miej
scu. Mamy ta.kże szereg prz::
kladów nieprawidłowego prze
chodzenia jezdni przez przecho.d. 
niów nietrzeźwych. 

I Stale piszemy o wypl\dka.ch ulicznych, których ilość 
nie ulega w zasadzie zmniejszeniu. Odwiedziliśmy w 
związku z tym Komend!I Ruchu Drogowego Mille.ii Oby
wa.telsklej w Lodzi, gd:i:le udzielił na.m wywla.du komen
dant kpt, Rolbiecki. 

- Na. ja.kie jeszcze skutki 
bezmyślności obywateli rnilic.}a 
zwraca uwagę? 

- Tu muszę przede Vl'S'ZYISt
kim wymienić częste ZJa\V'isk":i 

Na jall;ie trudn-0ści, pa.ni.; 
komendancie, na.potykają funk
cjonariusze Komendy Ruchu w 
swojej pracy? 

- Takich trudności jest kilka. 
Przede wszystkim stale i upo1-
czywe nieprzestrzeganie przepi
sów ruchu pie.szego przez mie
szkańców naszego miasta. Ska~ 
ceni lub u.karani mandatami u
ważają niejednokrotnie, że m1-
li_cja postęp,uje niesluszn,1e, że 
się „czepia „. Przykro o tym 
mówić, ale w niezrozumieniu 

lJPejzaż 
bułgarski 
w plastyce" 

T ylko 01iellwn1! z nas miel! 
mozno$ć poje·ohać na wcza

sy do Bułgarii. Cl je<Ina·k, któ
rzy wróoili stamtąd, są 11ią za
ch.w:v'ceni, co też podkreślają w 
swoi·ch imipresyj11ych wytiurze-
11.iach. 

Relacj@ kh bywają jedna.k 
czasem nie-co cmaotyczne. Nato
mia.st bardziej realne kontm·y 
mają w;,pomnietnia, jakie wywio 
zły z Bułgarii cztery gra.fiooki 
warszaws.kle: Kry„tyna Bieniek, 
Wanda FicoWtoka, Hanna Kolh
mann-Maczub&ka 1 Emilia Not-

·-Uroczyste zakończenie 
konkursu 
,, Więcei światła 
więcei zieleni" 

WczoreJ w godzinach w1e
C7..ornych cx:libylo się uroozvste 
.9J'.)Otkanie P1·ezydium DRN Wi
dzew z przedstawicielami ko
rnttetów domowych tejże dzi<Ę;l
nicy. na kióry.n1 ogłoszono w:;
nik.i konku~ redakcji „Dzien
nika l',ódzk:.iego" i DRN Wi-
doow - pod na21wo, „Wiqooj I 
świa1lla _ więcej zieleni''. 

W lrornkunsie tym zooita ły n1a.:. 
gr<>d.rone na,'iltępujące komite
ty: I 11111.gt·oda. (pralka) - ~
spół komLtetów domowych Ks1ę 
ży Młyn; diwie II na1g.rody (od
kmizacze) - kom. blok. Pi<~
niny 16. 18, 20, i P!'zędzalnia
na 46 orez dwie III nagrody 
(bibliotecl'Jk!) - kom. blok. 
Kilińskiego li56 i jedien z ko-
mitetów na Stokacll, Cha), -„Sezam" 
i.„ „Krzyżacy" 
Kl~rownlctwo Mlo-d'IJle>towego 

Klubu „sezam" przy Komitacie 
Dzielnicowym ZMS Sródmielicie 
podaje du wia.domości „wym 
czlonl<Om, li; organizuje dnia 3 
września o godz. 23 w kinie 
„Bałty_k" ~~mknlęty seia.ns filmu 
„Krzyzacy • . 

zamówienia p1sem.ne przyjnm 
Je do czwartku !fo godz. 17 o-ru 
informacji udziela s.>kretariat 
KD ZMS (Sienkiewicza 9, tel. 
203-91, 211·42). 

slusz.nego posiępowania orga
nów władzy celuje płeć piękr.a. 
Tymczasem na podstawie (}dpu
wiednich rozporządzeń, funkcjo
na.riusze muszą karać za takie 
przewinienia, jak nJepraw:.ctlu
we poruszanie się wzdłuż drogi, 
niewłaściwe przechodzenie je.z.d 
ni, nieprzestrzoganie sygna-lów 
i'p. Przecież dzieje się to w in 
teresie przechodniów. 

„DZliennik" pisał ostatnio o 
wypadiku śmiertelnym przed 
Grand Hotelem. Tam, niezależ-

pozostawianJa dzieci be·z opie
ki. W tych sprawach również 
ustawa przewiduje rygO'l'y~tycz
ne stosowanie mandatów, a po 
ostatnim wypadku śmiertelmym 
chciałbym podkreśllć, że _na~! 
funkcjonariusze będą bezlitos~ 
nie karać wyookim1 mandotam1 
rodziców, którzy narażają swoje 
dzieci na wypadki drogowe. W 
ciągu sierpnia mieliśmy. cztery 
poważne wypadki z teJ wlas
nie przyczyny. 

- A jak wygląda zagadnie
nie alkoholizmu wśród kierow
ców? 

- To jest bard'Zo ciężka spta 
wa. Najwięcej t.rudnosci spra
wiają nam kierowcy-amatorz.v 
(motocyikliści) i wozacy. 

- Czy Komenda Ruchu sto· 
suje osta.tnio jakieś nowe meto
dy walki z wypadkami drogo
wymi? 

- Oczywiście. Właśnie w tych 
dniach wysłaliśmy na ulice Lo· 
dzi kilkudziesięciu funkciona
riuszy po cywilnemu. Chcemy 
przyzwyczaić szoferów do t>rz>"
strzeganio. prze.pi:-;ów ruchu nie 
tylko wtedy, gdy doslt'1zegnjq 
mundur rni'Jicyjny. 

- Czy Komencla Ruchu wy
stępuje pod adresem wlactz na
szego miasta z jakimiś wnios
kami, zmie11zającymi do poprn
wy sytuacji na naszych jezd
niach i chodnika.eh? 

- Oczywiści~ tak. Nasza mi{' 
sięczna analiza wypadków dro
gowych po'Zwala każdorazowo 
stwierdzić, g.clzie ogniskują się 

_Na lódzlcim ;.Osiedlu XV-leda" wzninzon.11 jest cztero
piętrowy biidynek mieszkalny montowany z wielkich ele· 
mentów płytowych. O du±.ych możliwości.ach ptziśptesze
nia pra.c; dzięki użyciu wielkich plyt świadczy fakt. że 
7 elementów ~ciennych ttstawtono w ciągu zaledwie 
2 godzin.. 

Na zdjęciu: Ustawianie stropów kasetanowych. 
Foto: W ROZMYSŁOWICZ 

Przecieka1ją dachy i odpadają tynki 

a MZBM śpl2' 
TegO'l'ocz.ne deszczowe lat-0 p0 I myśli jednu.k czekać. gdyi -

wa.żnje dalo się we ?.n.aki mie- jego mlesz;kaniu zaczął JUZ :i.ie 
.w.kni1com tyeh domów, które ściain odipaO.a_ć pl::i·tam~ tyn~. 
nie pos1ad.aly zbyt srewlnych Od ma.ia b1Je się t;e7. bezsKU
dachów. Wprawdzie diomy c; tecznie o na.t>rawę dachu. W 
dziurawych dachach nie są swoLm mieszkaniu p, Pogon1ew1 
beZJpańslkie, lecz a<lrnini.sitrowune zamieszkała przy ul. 1'uwlml!l 
pl'Zez MZBM. ałe niewiele im 22, m. 5. Z podobnymi bolll,CZ 
t-0 pomaga. Lokato!'z.y przy;- kami zwracali ~ię do n!.s . W 
wyiklj do ,,gospoda.rnoś<:.t' o.5ft.alnich ty,godmach .A.. K~tel, 
:MZlHvf. wykarrują w takich w'!; zam. przy ul. , .św~erczewskiea.o 
oodikach aniel.!d~ą cierpliwosc, 9. i L. Szummski, zam. pr-1..Y 
ale gdy mijają miesiące zaczy •. ul. Andrzeja Struga 7, który!l'I; 
'l!agą gremialnie nadsylać skar- in. pi~e: . 
gi do lódzkich re<laikcji, „Dziś us7,kodil!'Tloe rynny, kto 

miejs·ca szczególnie niebezpiecz 
Na zdjęciu: grafika Krysty.ny ne. Oslait.nio Komenda wystą- O.stait,ruo stracil np. clerpli-

Blenl·ek pila z ważmym wnioskiem, du- wość p. J<,. Ma7JU;r z ul, Miel
ko·Pa.procka. Ba·rdziej konkret- tyczqcym 5Jyinnej „szosy śmiet:- C'ZlUI"slcjego 22, Od przeSl.ło pól 
11e dla·tego, te swoje emocje i ci", t·z-n. ul. Pabianickiej. Cho· rokiU ubiegał się o na.pra·wę 
wraże11ia mlode artystki prze- d'zi o to, że należy slę,p1ć na- rynny, Za kaźdym ra~ admi 
ol>razily w du.iela s?.~uki: proce wie.rzchnię tej ulicy za porno- nh'll:racja obiecywała mu, że 

ra. w czas·le ubiegłorocznego re• 
montu zosta.la źle dopasowana 
może naprawić w przeciągu Z 

~~jti~~h';,,i~e . bard:7.o z.różnicowa- cą_ pjodzt_iutrakwien_iatak~·~llkiy, „~~~~~ ::'~~~1t:\.oa~'.:t9,.t·~~wf:..i - „Największe wrażenie robi JUZ es a zu.zy w ' ~ -
w Bulgarl.i nie jakaś jedna 0 _ na że stanowi istobne niebr.z- cz.yla, że nie dy.9ponuje faob.QW-

'kre!llona rzecz, ale to w.~'lystko, pidczeń.stwo w ruchu kołowym. cami. i wobec tego każe mu je
co s,pra.wia, że ua ws-pom111ie11•ie Roz.m. R. G. ~re poczekać, P, Mazur nie Bulgairii r<>bi ml S!ię na d.uso:y, ___________ ...;, __________________ _ 
ja.Hnie.i. 

'l'o przede wszy&tkim niegły· J h t lk E h I k U 
chanie serde,cmiy stosunek do a c c~ y o '' s ae ę ••• Polaków, pełen dobroci i gościn "'( 

~!~ś~:~żz.ii:-nki~o~t~::lł'i~i~o~~: Kł t handlu z 1Halkam·1 w11pu1nla.Ie spiętrzone ua s•kalacłl, op o y 
śliczua no•wocze.sina arehite•lctmru 
Słonecznego Bt'lle.gu, piękne, stare 
t•e.s.Jti w mo.na.styrze Bojana, wi 
no w So?Jopol, złote po.Ja sio· 
nec.•1miłlców. ro'l~r.zane mol'ze .„" 
- zwlena się Krystyna Bie11le<k. 
A a rty:s.ty•Cfll'lym o«:l.p.owied<1 i
kiem ty•ch wypowiedzi są jej 
kontra.•towo potraktowa11e drze
woryty, 1;11oryty, a przede wszy
s~kim bialo-czarne tusze, w k!t;ó 
T'"Ch ożyw.a urok Timowa, Ne
seberu, trochę ba,jko•we domy 
na<l Jan.brą„. 

Inine :fragmeinty Bulgar!J 
prawda jej oodzi€t"lnego życia i 
urok Pl'ZE!<illłoścl - za,ry,;y sta
rych m<ma19ty>rów, migotll:wa iak 
tura Rodopy, egiz.otyezny pejzaż 
wsi, domy wlsząice ina s,tokaeh 
'!Ól' i s~"mfonla ich ko\orowy•ch 
dachów - url'..ekają jej towa1·zy 
S?'Jki. Każdn z 11k.h p1rzesyica jed 
nat1t opracowaC'ly p•rrtez siebie te
mat wla.mQ, i11.dywidualnO!lcią. 

Ba1rwne tune Wandy Ficow-
9kleJ, n><mieeh.nięte, ra.dos.ne, ko 
JorowP, wyka11:ują zacięc.ie Jlu. 
Rbtator!llkie. Urzekają ewoJą praw 
da i dojrzalo!icią artystyc7.J1ą li
noryty, monotypie i tusze Han
ny Kohltnn.nn-Maeozuh111l<lej. ln
~eresujące efe-kty fa.kt:uralne ma 
Ja barwne drzewO'ł'yty i linory
ty Eml!il Nożko-J>aprocklej. 

Od kH<klu tygodni zwraca 
uwagę przechodniów sklep 
:MUD z airtyku.łami g<>-
5podalt"Stwa domowego przy 
ulicy Pi<l'trkow.;jjdej nr 
J 7.3, ze wziględu na znacz.n~ 
Hość k:li-eOJtów, jaka gram.ad:ui 
się wewnątrz sklepu i pt"'.;ed 
wejściem. 

du1kcja, Oplnlę tę U-Udno 
obeCll'lie zmienić, choć wiado
mo, ze prailki. „P«neba'l" aą 
barozo wygodne i dobre w u
życ!u. 

1dzi,n jeden człowiek, ale gd:l' 
MZBM br,dzle da.lej zwlekał tł) 
za.wilgoce.nie muru dojdzie dG 
tego stopnia, że oiamiast inter• 
wen.ej[ jednego blacharza, b•• 
dzie potrzebna praca. calego ze• 
spoht fachowców. 
Tyle nasi czytelnicy. l\Iy *' 

swej strony chcemy poinformd 
wać i na,o;zych czyt.elników i 
:MZB1'vf. że prawo lokalowe z 
<linia 30 stycznia 1959 r., Dz, 
Ust. nr 10 w art. 6 ust. 2 p1't.e 
widJuje. iź „najemca upra.wnla• 
ny jest do wyklonywa.nfa k~ 
nlecznych 11a.pra.w olu'eślonyc.i:I 
w ust. 1 na. kOS'lJt wynajmuj~"' 
cego, o ile wyniaJm.ujl!.cy rnlltt" 
wezwa.nfa. napraw tych nie wy• 
Jcon.a.'4

• 

Czytelnicy nasi, być może 
nie zrn.adą tego przepisu. GdY 
jednaok poznają go, za.pewne :ze• 
chcą z niego skorzystać. OZ'! 
będzie się to podobać MZBM 
- wątpimy. 

Z ukosa 

Etatowy klient.„ 

Stef ani a Woytowicz 
inauguruje sezon Łódikiej Filharmonii 

Wy,sbwa „Pejza.ż bułgarckl w 
gratic·e" - po swk·cesie w War
sza1w1ie obW.a.rta z.o.stała w 
Ośrnctku Pro·pagandy S'Zih.1.ki w 
Pat•ku Im. Sien.klewioon. Myślę 
że zallnteres.u je 001a za1równo mi~ 
łośnl.ków a·rtysły•czne.1 g1rafhki, 
Jak 1. tyoh wszystk.i•<>h, J<,tól'zy. 
tę11<ktn1.ąe za nie znatiymJ kra.Jam! 
chę1rne po701a.ją i•ch urok i eogzo 
tykę W'laśn.;e poprzez sz•tu·kę. 

.Jaki je.st powód tej 1"za~"'. 
ko sip01tykanej popularnosc1 
sklepu z a.rtylrularoi pr-zemy
alowymi 1 'ru fllP<rzedaje się 
tzw. „z.mecha:ni1Z101Wa111e przy~ 
rzqdy" gospo.cta.rntwa domowe
go, a więc :pNI1liki . .S'liybkowa
ry. lodóW'kl itip. Tu też, ja·k 
twierdzą wtajemnicz.eni, n.a1j
latwiej ku1pić „SHL''-kę. Z 
tymi „sm:.i-lmmi'' (pralka pro 
dukcji l)OOZnańsiklej) to jak z 
czekoladą i cukierkami „ We
d.1 a". Są st-O..<:iun1mwo nietlro
gie i dobre. 'V swoim cza~ie 
te właśnie pralki zdobyły ry
nek. Dziś lrnżdy chce ku:pO>o 
wać ·tylko „BUL''. 'ro wy
robienie 001bfe przez firmę u
stal<Jlllej opinj i na ryinJkal ma 
swoje i dobre 1 złe st:r<my. 

Dobre. bo sukce.<;iem fabtt'Y• 
ki je.9t, jeżeli niaibywcy po
szukują tylko tego artykułu 
-zle. że klienej nie chcą ku
pować pralek Jnnej proclrt~k
cjf, mimo że są pralki od 
nioh njegorme. Na tej sa
me,j licenc.ii za~eto produko
wać w Czarne,j Wsi id4'11.tye'll 
ne pralki, które niczym nie 
różnią się od SHL - cza
sem tylk-0 kolorem Ia.kiert1. 
Ale nie ma. na nie chętnych. 

8tąd Więc handel ma t.ru
dinośoi z zaspokojeniem. J>()
trzeb rynlm, mim.o że nie 
zaiwsre bru~u.je pralek .W ,i:.!tle 
,pach łód?Jkich. W tym roku 
w III kw111rta.le otr2lyma.Uśmy 
do 11przedaiy 3,700 S'lltUk z 
przyd~lału resor~u. nieźaleot
nie od te!JO około 2.000 pra
lek na.był handel łódzki z pro 
dukc,fl .tpółdzielozej ze 87.re
mu i Nowej Soli. Wedle 
prrz.ewkliywań Ministerstwa. 
Hand'LU Wewnętrznego na o
fllta.tn'i kwarta.I: te.110 roku 
Łódi otrzyma nie mniej l>t"a
lek niź w zeszłym roku, a. 
więc około ó.500 87.'tuk, Nie 
jest to wiadomość pociesza
jąca.. bowiem na poozątku ro 
JGu zapewniano, :!e J)l'OdUk<;Ja 
praJek i Przy®ał dlla 1.oo·z1 

będzie wię-kazy, ini.Ż w roku 
ubiegłym, 

Nas1 zaopait'l'WI1iOW(JY .mail\ 
:Pretens.ie do re!J!OrliU, ze w 
por6wnaniu z Wa~!\. ur~ 
centowo do ilo6ci m1e.s'llkan
ców 0 trzyrntJ.iemY zn.a<iz".lie 
mnł~j p().'l'Olllkiwanych artyku
lów przemy&łowych, jak pral
ki Jodówki j.tp. Dla~Jro w 
w' l'A>d~ IIQ'.J. bar<i'Zo trudno 
je6'1t dOBtać tanie, ])()lslpe,j pro 
dukcjl lodówki. „Mia'·. Przy
ch<J>d?,ą do S)>r'Zed;aiż.y d-Oel<l'W
nie ;pojeclyńcze Slltukl i trz.e
ba W:Yjątikowego szczęścia, by 
kuipuJą<.-y trafił na mome11t 
nadejścia tra111BtPOrtu do .!'!kle-

Izba Wytrzeźwień ma swotcll 
stałych bywa,lców „sympatJr 
ltów". Jednym z nich :Jest ob. 
Teofil Kopycki, zam. przy u/. 
Tuwima 6. Nie interesowa.lib'JŚ 
mu się fedna1k ob. Kopyckimi 
gdyby o_bywatel ów nie twier~ 
f].zil l<_azdorazowo personeloW~ 
Izby, ze Jewt stalym, etataw11TTI 
pracownikiem Dzienni-ka Lódt 
kiego". My zal' Jako żywo 11i'1 
przy1?ominamy sobie, abu ob. KO 
Pucki kiedyk.o'wiek pracował tli 
nas.zym gronie. 
, O fa,/Gcie tym ttsilow12liilml{ 
Jtiź niejednokrotnie przekonac 
pracownilców Izby, n·le oni cief' 
pliivie, za ka:idym razem rachW 
nek z.a pobyt w/w w swoim 
przytulnym hole>liku przesyla!tl 
do redak.cji„ Widać mają więk• 
sze zaufanie do swojego stazega 
klienta niż do nas. Ostatnio 17,p. 
otrzymaliśmy 2 1·achunki za plY 
byt ob. Kopyckiego w Izbie. J~ 
den z d.nia 31 lipca na kwottf 
12.5,80 zl. a drugi za pob14t 1r 
dniu 6 bm na kwot~ 115, 80 Il d 
Widać w tym. dniu wszystko o 
było się z większym Joomforte!TI 

Ja.k w katdej Instytucji airty· 
st~·uncj ta.k i w Filharmonii 
rz;;is oiimjerza s.ię tzw. „sert-ona
mi". Tym razem zbl!żający 8ię 
s.ezon koncertowy budzi szcze
gólne załntere9owante w :r,wląz· 
kn z osobą nGwego dyrektora 
artvs-tycznego Filharmouii Łódz
kie.i - STEFANA MARCZYKA, 
znanego dobn.e łodzianom wy
bitnego dyrygenta. Dołoży on z 
pewnofotą starafl, aby zape.wnlć 
na,zej puJ1liczności szereg atrak 
cy,j11ych imprC"l. Przedsmak o
PZeku.iących nas wnżeń przyno 
~i ju:i; inaugurncja, znpowi~dzla 
na. na najbliższy piątek, 2 wrze
śnia o god·dnie 1~.30. Otkle!<tra 
!H'd dyrekcją St. Marczyka za
urez,..ntuje dwa nie znane je.-z
cze w Łod~i utwory. Pierwso:ym 
z nich będzll' barokowa. „La Fo
lia" Corellego w oprac<>wanin 
T, Ma.chla, dmgl - to słynne 
arcydzieło wegie;ritkiego kompo
zvtora Bell Bairtoka - Koncert n'a orkie$trę. 

.Jako solłstka wystąpi znako-
mita łpie·waczka STEFANIA 

WOYTOWtcz. Przy tej o·kMH 
n ie od rzeczy b~dzle zwrócić ':': 
wagę na pewną„. pra.widło-wosc 
w wlzytacłl tej wybitnej artyst
ki na łódzkiej estradz.Je koncer 
towej. ot6t wlMną ub. r. st. 
Woytowic:t odniosła wielki suk
ces w czes•kl1>j „Pra,~k!eJ Wioś· 
uie", wykonując wrat. z HENRY 
KIEM CZYŻEM „Ll>s Illumlna
tlons" Britteona. Ten sam utwór 
:r,nalMI ~ię w progra.mle Jna.11g11-
racji ub. se7.onu w Łodzi. Wlo· 
!mą bieżącego ro-ku a.rt.ystka od 
„iosla po.nownle ws•panlaly suk
ces na „Prats1l<lnt .JRro", wyko
nując T. kato·wicklm WOSPR p<>ll 
dyr. J. Krenza „szełlere~adę" 
Ravela. I oto prP.wem serii „Sme 
herezada" ponownie Inauguruje 
sezon koncertowy w Lodzi! Pro 
poouJemy zatem wprowadzenie 
tej - jak:te miłeJI - tradycji na 
-tale z prośbą <> roz-!l<Zerzente Jej 
na w~zys·tkle mlędzyna.rodowe 
festiwale. w których nana n&j· 
wyhił<nie,isq;a śplewaC:r,ka coru 
ctętclej biu:te ud:tla.ł. 

4 DZIENNIK ŁODZKI. nr 207. (U82h 

----------...:M:. J. 

O. !'l~heln·pflngova - „BALLA
~1A 1'f'. PRZEDMlESCIA", Sląs.k, 

Auto.t'ka n•a·le.ży d·o czołowy•ch 
pr~e~sta.wliciel1i liteirahi•ry we
„k.e.1., Na ~1'ZY1klacl~le losów bo
haterow te.1 powieści uti:myslowi 
so·b1e na pe_~·o czytel11ik pelae 
kons1>kwe.ncie. oiemooty, dorob
klE>w1·czosł!Wa 1 e·g.oiz,mu. 

E. Jaokit>Wlc1.owa - „WCZO· 
RAJSZA MŁODOSC", NK, zł 23. 

Dzieje ml<>Clej na~1czycie1Jk·I i 
jej wycho·wan·ków. Akcja powie 
ścf d-tieje siq w clkresie dW<Ud11:ie 
s-to!E~cla mlędrt.ywoje-rw1e.go w ma 
:::_ ~~wlt:ljcj9fl.~)~.!Jl . m\!l~e:ez-

„Wolę poc-.?;ekać jesz.cze trzy: 
miesiące, aż k;ull)'ię „SHL 
- oświad·c:z.ają kUenci.„ PQ-
dobna syt,uac:ja je'lt z 
proLkami nieco drożau.;ymi. 

Prla.lka. Pometa.1" w chwili 
obecnej nYe posiada już :7..ad
cych wad, lecz do ie.i fi'1"tny 
z,raz'ili się kupujący. bowiem 
trzeba bylo w swoim cz.asie 
calą partie (kilka tysięcy 
sztuk) odesłać z powrotem do 
fabryki„ celem u.sunięcia wa
dy w'.r11:ka. Od lej pory po-

..:. 614.a ~~ć. ż.e j~t to zła pi·<>-

pu, Sk. 

Wycieczki TPt 
Tow.a·rzysbwo Przyjaciół Łodrz.i, 

"'l'flYJ)Orń!na, że są je$ZC'.l<! w"lr'!e 
miejsca na wycieczk~ do Kra
kowa - Ojoow11 - Oł.Wl1l'e>i1mia, 
Bliż,!ży·ch 'tnt<H"lll!•CJi udzi~la •e· 
kre:a.riat TPŁ, ul. Piotrk0>w!(<11 
104. ptr~ói I3l. t<!l . 2Qll-40 .w ao.dz • 
<>·d .l.~ -~ Hv ' . - - ;?" . 

i nslugami. · 
Zabawa ta trwa ju:!: fodmJC~ 

parę mf.esięcu i choć mu za ka~ 
dym razem odsyła.my Izbie .,.~_ 
eh.unici z odpowiednimi wyill:ii 
nleniami; ta z niezmacorlll 11 sr>o•ko.iem za jakiś czas przes!Jl· 
nam je znowu. r/ 
Wobe~ powyź.~zego czynlttL 

osta-tnią próbę, majqc nadZllJ:~ 
te tum razem Izba w kó1'ctt

1 
t 

wierzy, iż fej etatowy id en. 
nle jest ;Jedna.k ntLsz11m eta.to 
_:u~ p1'ac~~k~em.. (Ił> 
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,. uKUKUŁEC.ZKI" 
PAMIĘTAJCIE, ZE 

-OBNIZKA OPŁATY za jeden zakład do zł: 2.so.-
11 - WPROWADZENIĘ ZAKLĄDU BEZPJ_,ATNEGO, przy wypelnienlt1 

KSZA SZANSE UZYSKANIA WYSOKICH WYGRANYCH ~1111111 1,1 
A

czterech za.kładów z pięcio~a.kladowego kuponu gry POWAŻNIE ZWIĘ-

zatem nie zwlekajcie ze złożeniem ku.ponów gry w. najbliższym pun
kcie odbioru „KUKUŁECZKI" 

I Gł.ÓWNA WYGRANA WYNOSI 
I . 

I ~1~1 ;~~,:~~ ~~;~~~g:~:.~~?.!!k~ ~ .. ,oo, 
4480-K 

_ .......... „„ ............................ „ ...................................................................................................... ... 

KUK!!'Y kroju l SQ::Y'C\a, I. 
II stopnia, haftu maszy
nowego, ka,pelusznict\v.a 
damsk\e.go, wyrobti koł
de-r, kiwiatów srztucrznych 
i c<ZJtlób ko.biecy<C>h TKWP. 
Za.~isy codziennie Obroi1-
ców Stai:cg.radu 27 go<lr<. 
8-14 4463 K 

NOWOCZESNY krój u-

'.Dr !tf:ICRZlł """ e!\oroby 
weneryozne, skórne, !Za
st~ca doktór Z!oinkow
Ski 16-19, Piotrkowska 14 

11891 G 
K __ O_R_O_lll'_S_K_A_H_e_n_r_Yti'ate: 
karz ginekolog - położnik 
przy,1muje 17-18 Zielo
na 16 11829 G 

111: PRACOWNlcY POS~KIWAŃI Ili 

brań dam„klch. dzieole- I ZGUBY I crch <>panujesz. sizybko 
pod gwarsccja opatenio-
W•·nnn wynalazk:em. In- „ _________ '111 

LASTRYKARZY, malarzy, murarzy, beto
niarzy, robotników niewykwalifikowanych 
zati-udni od zaraz Łódzkie Przedsiębiorstwo 
Budownictwa Miejskiego Nr 3, ul. Goplańska 
28. Dla zamiejscowych hotel robotniczy. 

2102-T 

KOPACZY, brukarzy, murarzy do pracy w 
terenie województwa, kierowcę na ciągnik z 
III kat. prawa jazdy lub z traktornwym pra
wem ja?.dy, mechanlltów samochodowych i 
operatorów do obslu,gi sprzętu budowlanego 
zatrudni natychmiast Wojewód:r.Jde Przed
słębl0>rstwo Robót Wodociągowych i Kanali
zacyjnych w Lod'l:i, ul. Piotrkowska 82. 

forma·cJe Na.wrot 32 
11381 G 

ZAPISY na kursy steno
typJI. sekretari~ckie, ma 
S1Zynopisacia. stenografii 
przyjmu.ie Stow01rzyszenle 
Stenografów I Ma~yni
stek i:.6dź, Pl;w zw;c1ę
st.wa 2. tel 278-16 4032 K 

KUltSY RACHUNliOWO
SCI - półroczne. r~ne 
- informacje w Ośrodku 
Stowarrz:yse.ent.a Ksiięgo
wych ul. Piotrkowska 179 
parter, tel. 221-15 godz. 
10-17 11960 
WPISY va ko!'esponden
cyjne kursy kreślarskie, 
kosztorysowan;a przyjmu
je - !ofo.rmacji pisem
nych udziela - Ośrodek 
S2'.kolenia Kraków, We
sterpla~te 11 4347 K 

I LEKARSKIE I 

DNIA 15.VIII.60 r. god.Z. 19 
pozoS>tawicno teczkę z d-0 
ku·m~l!'ltami oso'bistyml w 
iaks6wce cr -456. uaz.ci.wy 
:z.ir,alazca prosrzc11y o 7'Wi'<>t 
JÓJLef. Bązaik, Lipowa łll 

120'15 G 

44~1-K 

WOZKARZY. ma.Jarzy, robotników podwó
rzowych, techników włókienników na sta

uw AGA posła.da.erze tele- nowiska podmistrzów zatrudnią natychmiast w,(lo()rówl Na żądanie 

( RólNE I 
l<li<nta wy.koti.ujemy re: ZPW im. WJ. Reymonta, Lódź, ul. Ląkowa 3-5. 
gulato.ry napięcia (s•tab;ll Zgłoszenia prrz.yjmuje dzial personalny 
z"tory) oraiz instaluJemy 2 4 T 
~.it-eny telew!zyj.nę wolą _____________________ 1_7_-_ 
gc; 2 t!tn!. Wa·rs.z.tat radio- KIEROWNIKA t h (" . h wy w.ięckow;kiego 9 t&l. e<: nic;iinego mzynier c e-
39l-3S 2ll7 T mii) zatrudni natychmiast St>-nia Pracy 
ARTYSTYCZNA cerownia „Ura.nium". Zgłoszenia przyjmuje d:o:ial kadr 
n~pra1wia bez &lad-u ga,rde Łódź, ul. Traugutta 4. 
robę. Rewo.hicji 1905 r. 12 

4454-K 

:m 
ROWER dam.sld, m<ible, SĄMOTNA po sobudiach Dr SIElli"KO speejalista 
semvis sprzec\am. Roose- posrz;ul.<uie pokoju su•blo- chorób ~kón1 ych, wene
velta 2--3 godziny 16-18 kc:to.rs1kiego. Wladom'Ość rycrzl1ych tel. 205-55, Ki-

119'85 teJ. ws-20 wewn. 27 oc\ g-0 lińlS'ki-e.go 132 12479 

(Południowa) 12118 G 
PRZEPRASZAM ob.- Da
nutę Bujak zam. w ŁodlZi 
p uz ~' 111. Tr au.gutta 8 za 
zajścle w dn.: u 12. vnr. 60 
r. w re„tauraeji Ra~ka'G'. 
N:e:majorny "12.ios 
(·}ARBUJĘ, fa.rbuj~. 11S!Zl!\ 
chetnia.m $kóry nuobrii, 
ban:nl·e i wszy.stkie '.nne 

GWWNEGO księgowego do podległej je
dnostki w Lodzi oraz finansistę na stanowis
ko e'konomi·sty, il18pek.tora technicznego -ie 
znajomością zagadnień budowlanych zatrudni 
natychmias•t Centralny Za.rząd Handlu Obu
wiem, Lódi, ul. Sienkiewicza. 3-5, Zgłoszenia 

NIERUGHOMOSGI 
PLAC bu.d10wQany 1.500 m 
na S:•ka1wie oka7..yjuie 
o;:)l'rz.edrum. Tel. 204-10 

----:----- 1'2119 G 
3,j ha. ziemi, za1budowania 
(swiatlo;, siła), sp1ze,dam. 
Aie·k;·an1ctrów, Daszyń„kie 
oo 10'1 L-Otooka 12002 G 
i.ARCELA zalesiona w 
żr b!·c:zikach k. Lodzi <Io 
~przedania. No.wo.pol!lka 6 
rr.. 1 11874 

I SPRZ~ 

WOZEK dziecięcy w d•o- I PRAGA I 
br~'m ~tanie tanio sprrz.e-
dam. DizwonJ ć tel. 560--85 _ _ 

.,,,-~------:.C!Z123 G L--------
KUCHNIĘ g.azo,wą 3-,p!o
m:tnioową iz piekami-
1;..:ie,m mało używaną pil
n!e siprzeda>m. Tel. 274-73 
p:> go.drz. 17 12114 G 

I Samochody - motocykle I 
MOTOCYKL „Awo-Sim
soin1' s1pr2.eda.m. "lub zamie 
•l'e ·na „SHL" Lódź, u'l. 
Rzgowiska HO 2170 T 
SA.Mo-cHOD -:-warsz.a:wa" 
Sp!'TZ1e:dam. ŁęCIZY'Ca tel. 185 

216a T 
_M_O_T_O_C_Y_K_L-,-,B-M~W-;,-R-12 

STARSZEJ kobiety do o
pio'<i nad drzleokiem 2-.!et 
„:m po.szu!cu.ję. Ul. Oze
r<'mohy 7 m. 3 (od ul. 
Wa•rszaw,;klej doja0d 
tra•tr11waje,m ,„811 godz. 17 
do 20 2172 T 

POMOC dom•owa od zararz. 
potnzebna. świercrze1w
~k1e,go 2.2 m. 4 2169 T 
GOSPOSIA na przychod
ne d•o 5.[e•t.nieg-0 ct:z.ie<>ka 
pctrze·bn a. Zgłaszać się po 
go<llZ. 17, u.I. Nowotk.i l40a 

12091 G' 

I LOKALE I 

cl.ziny 8-16 12112 G 
PABIANICE - 2 poiko,je, 
k :...:cl1rn i a, baLkon, •.vygo-dy 
(blo•ki) - z2mienię na po 
dobfle w Łodzi. Oferty 
pisemne "lJO'i'l" Bi1uro 
Ogl>oszeń Piotrk<>w•ka 96 

· 12071 G 

POKOJ z kuchnią za.mie
n :c: na diwa po.koje z r.nt
chnią. Lódż, PiotrkO'W&ka 
14, m. 7, Sroka lro70 G 

[ NAUKA I 
ZAKŁAD Doskonalenia 
Rzemiosła prowadzi kursy 
CtLeladnicrz.e, mistM!owsł<ie. 
cioskonalące l przyuooają
oe w różnych zawod~c~. 
Zapisy 1 ill)tormacje Łodz, 
Łąkowa 4, tel. 289-~24 K 

Dr Ja!lwl:a ANFORO
WICZ speeja!lsta wene
ry=e. sl<óme 15.30-19 
Próchnika a 12231 G 

osobitSte w wyd:ziale kadr. 
sl<óry tu·tet·kowe. Zygfryd 4458-K 
Kopa1cize1wEikl SŁupca, War --------------------- _ 
srz:awtS<ka 32 tel. 123 12159 INŻYNIERA konstruktara-weryfikato.r>a., t.o-

PODZIAL 
funduszu zakładowego 
LóDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT 

TELEKOMUNIKACYJNYCH 

w Lodzi, ul. Wólczańska. 10 

zawiadamia, że wy1Placa nagrody "- foodu-

karzy, fre;zerów zatl'udnią Zlakłady Mecha
nic:isne Przemysłu Włókien Sztucznych w Lo
d'l.i, ul. Grunwaldzka 33 tel. 500-68. 

2163-T 

TECHNIKÓW-GEODETÓW i pomiarowych 
na prace miernicze w terenie, kreśla.rza., t.e
chnika-ceramika., terhni•ka,-chemik1a, oraz ge
ologów zatrudni natychmiast WZPTMB-Gru· 
pa Włermieza. w Srebrnej k/Lodzi tel. 232-91 
i 232-94 wew. 8 (dojazd tramwajem „Konstan 
tynów Lódziki"). 

2135-T 

szu zakładowego za rok 1959. INWESTORA zatrudni natychmiast Łódzkie 
Wszyscy uprawnieni do udziału w tym Przedsiębiorstwo Przemysłu Terenoweio Ma· 
fundusrz.u, z tytułu zatrudnienia w LPRT teriałów Budowla'Dych w Srebrnej k/Lrn:lzi 
przez cały 1959 iok, winni zgłaszać swe tel. 232-91. Wymagane kwalifikacje: średnie z wookieni 51Prrzeda.m. Tel. 

4:H-39 2.167 T 
SAMOCHÓD ,,.!fa" 9 - zo 
diem po małym prrz1>bie- POKOJ, .ku<ihnla Ko15"'a·lin 

SlATIU ogrodrzeniowe, d<l.a gil pilnie 8.przedam. Na- - rz.amia>i<: ri.a podobne w 
llcd~wll. brrumy, :f.wrlkt, myst, Os·trów Wlk1p. Ul!. Lodzi. Ofe•rty l<ie.rować 
.slu.pokl po,leca Wytworn1a Swlel'lC:l'.A!W®ltiego 2' tele- Stan.islarw Za.merzyk, Ko-

roszczenia wykształcenie i 6 lat i;>raktyki na sitanowisku 
SPAWACZY acetyleno- d . 1 ek . 
wy.en 1 elektrycznych I do dnia 30 wneśnia 1960 r. I w z1a e ono!lllcznym. 
pi:-zygote>wuJe do zawodu, 
zaawans.owa.nych S>peoja11- Po UIPlywie tego terminu żadne reklama-
zuje za.kład Doske>nalenla CJ'e nie będą uwzględniane. 30 ROBOTNIKÓW niewykwalifiikowanych 

2136-T 

Rzemiosła Łódź, Łąkowa 4 4467-K zaitrudni od zaraz Fabryka Cukrów „Optima" 
tei. 289-()5. Absolwe.ncl Lod-' I A ~- j St 61 z l · 

.S:atc1k - Prrz<'l!llysłowa ~, fon 11)!Hl4 12009 G srz.alin Armii Cz~1'w0<n<io 35 
tel. :;rn--08 2073 T m 24 1 :11130 G 
~IASZYNĘ dzlewtant<ą o- SAMOCHÓJ) O!!ObO·WY - . 
" 111 ,.l!lord-6" o•kazyjni<i s1prrz.e POKOJ z kuichnią i po-
"~rnwową mKetteni.tu " d:tm, 'l'el. 318-70 do g-0.cl.z.. !kój (]1S>Obtno rz.a•mie:J ię l"Ja 2 

kursów otrzymiiją ksląż- ;... _____________________ w "'' u. nu.i:-,,e a ruga . g oszeon~a 

ltę t kartę spawacza u- .przyjmuje dział kadr od godz. 7 do 15. 
o,·.~ dzierżawię lub sprze- 16 12.141 G pokoje z ~uchnlą. Koś-
c\~m. Of~r.ty pise.mn.e k' ii 89 12.13? G 

prawniającą do wykony- 2174-T 
w;nla iza.wodu 4327 K 

•. !171" Biuro Ogloszen, SAMOCHÓD „F1ait" 1100. CiUS'll 1 ' m. - . 
r iot~"ka oo 2171 T motory benrLl'llO<We 5 KM TUSZYN-Las - 2 pok.o·je, KURSY kisięgowości, kro
LA_DNE bramy sprzedaim. I sru2.ed2,m. Banasf.ewicz, kŁ~ichnia za>mlEnię. na m~e- jlI i sz~ia ~KW~. Za1p1-
l't0Chnl'ka 18 6l>usa.rn1a Bl..,.7Jki, Slera.d7Jka, tel. 69 J sz.canl-e w Łodzi. Te,e-

1 
sy co·dz1enn1e P;otrkow-

12000 G 1'2467 .!'on 377--05 1206.8 G ska 115 SUJk-Oła, go<'lz. 8-14 
~,, ............................. _ .... __ .... _ .... ___ .... __ __..... ____ ~---.... ~-----

WAZNE TELEFONY • . Dyżury szpitali 

31MO co'P gdzle7J mm o~łoszenia telef<>-
nlczne 

Pogot. Ratunkowe 
POłJOt. Milicyjne 
~traż Pożarna 
1 ·om. Miejska MO 
liom. Ruchu Dro-

gowego 
Pryw. Pogot. Dziec, 
Pryw. Pog<>t. Lek, 

;)1-fOI 

POŁOŻNICTWO 

~ IE ; · .S · - · Szpital Pol<>źnlczo-Glne-
08 KINA I KATEGORII POPULARNE (Ogrode>wa lrnloglczny Im. Curie-Skło 

202-22 18) „żo-na pieka.rza" - dow&kieJ, przy ul. Curle-
M:UZA (Pa,bla.nlcka 173) prod. fra•nc. dozw. od Skłodowskiej 15 przyjmu-

516-62 „Wesoła orkiestra" lat 18 g. 16, 18, 20 je kobiety chore. ~ięz~r-
300-00 prod. ang. doow. oo la.t 1 MAJA (Kilińskiego 178) 111? l rodzące z Dz1elmcy 
333.33 10 g. 16, Hl, 20 „Wicehrabia de Brage- „Górna" i z Poradni „K" 
555-55 PRZEDWlOSNIE (Zerom- Ionne" prod. łraric.-~vł., przy ul. 10 Lutego 7-9, ul. 
359-15 skiego 74) „Niebo bez mi doxw. o.d l<:t 14 g. 16, 13, Plot1kowskiej 107 era.z 

łości" prod. jugosł. 20 P1<>trkowsklej 199. 

TEATRI' d02IW. o<i lat 18 g. 15.30, REKORD (Rzgo.wska nr 2) 
17.41>, 20 „Milcząca gwiazda" - Szpital Położnlczo-Glne-

ROMA (R:z.iowska n.r 84) prod. pol9kl-ej, dozw. od kolofl"lczny Im. dr H. Jor· 
:rEATR POWSZECHNY „Młodzi mal:i:onk&wle" lat 12, g. 16. 18, 20 dana przy ul. Przyrodnl-

(~br. Stal!n,gra<Lu 21) g. prod. włoslro-frm .cusikiej SOJUSIZ (NO>w~ Złotno, czeJ 7-9 przyjmuJe koble-
1".30 „Angelo, tyran Pa· do:?Jw. o<l lat 18 g, 10, ul. Płatowe.owa 6) „Fal- ty chore, ciężarne I ro
dwY" 12.30, 15, 17.30, 20 szerz" prod. czeS<kiej, dzą.-~ z Dzielnicy „Bału-

opĘJtETKA (Plotrltowska STYLOWY (Ki·liń.skiego doz.w. od lat 16 g. 17, 19 ty" oraz z Poradni „K" 
· 243) li· 19.lii „Cnotliwa 123) „Ziarna.na ®trzala" SWIT (Baluctci Eynek 5) przy ul. &z,pitalnej '-

ZLtzanna" prod, USA do:z.w. od lat „Nie ma miejsca dla 
OPERA (W T. JaraCQ:a, ul. 12 g, 16, 18, ~o dzlkicb zwierząt" p.rocl. Szplto.t Poł.otnlcz!l·Gine-
. Jaracq;a 27) nieczynna ZACHFJTA (Zgier•ka 2G) NRF dco.:w. od lait 7 g. koJogiczny 1m. dr Ma-

- „Siódme niebo'' prod. 16, 18, 20 durowicza prz;i: ul. F<lr-

~ 
fra.nc.-wl., do7iw. od ia.t KINO-LETNIE (Pa•rk Po- n~lsf,<lej 37 przyJmuje ko
ia g. 10 12 30 15 17 30 f)!a.towsk1ego) „Fausty- biety cho1·e. ciężarfle ! TO 
20' ' · ' ' · ' na" p·r e>d. hiS'Z.p., do'l,w. drz.ące z Drzielnlcy „Pole

JUNA li KATEGORII 
od lat 18, g. 20.30 - kino sle" I Poradni „K" przy 
cr;:ynne tylko w d.fll po- ul, Południowej 54. Kop
godfle c'ńskiego 32 oraiz ul. Zbo

l\JCZEUJ\I ARCHEOLO· ADRIA - nleczycne 
GICZNE I ETNOGRA- DKM (Nawro.t 27) „Skar- KINA III KATEGORII 

cze 18 

r~~C!~~. _\Pl
1
.
6 

Wo1nośd by kr6la Sa!Gmona" - LĄCZNOSC (Jazefów 43) Chirurgia: 
~ prod. USA doow. od lat „Podwójna grą" prod. N._ B!!rliękiego, ul. Ko,p-

:.r. "(. * JO g. 18, 20 radz. ctou.w. 00 lat 14 g. c111~k1eg.o 22. . 
ZOO - <'IZ~ne g. 9--20 IHVORCOWE (DW. Kali- 19.30 .Interna: Szp1tal .im. ~r 

:f. "i- * ski) „Kot niedołęga", MEWA (Rz.g.ow•ka n.r 90 Piro.gowa, ul. Wolc:z;an-
l',\LMIARNIA czyinna 00 „Wl<>s.na", „Wersal _wio- „P<>rzucona" prod. radz. sl•a 1415. 

g. 10-18 sną", ,,'l'rzcch pa.now z c\O(ljW, od lat 16 g, 16, 18, Laryngologia: 
- Zam<>llela" g. 10, 11, 12, 20 N B ·1' l · 

KINA PltEMlEROWE 

13 14 '5 16 17 18, 19, POLESIE (Fornalski-ej 37) :. I ai HlC~-ll2'iD, 2o, 21 - ' ' ' „Podąg" prod. Poli.klej cini1><ieg.o "" • 
GDYNIA-STUDYJNE (Tu- c\ozw. nd 1?.t 18 g. 17, 19 Q.kulistyka: Slz.pital 1m. 

wima •) Listy z moje- STUDIO (Bystr_zy.oka 7:9) N. Barllck l-ego, ul. Ko.p-
g() mly• n~:, prod tr"l'lC „Morderca. .mimo wol!" cińs•kiego a,2. 

· • · · prod. Ja.ponskle;i dotZJw, 
dozw, od lat ;4 g. 9.45, 00 lat 18 g. 17.15, 19.30 Chirurgia dziecięca -
12, 14.15, 18 .. J0.15. Pro- S<Z·pJ.taJ i.m. Konopniakiej. 

nALTYK (Narutowicza 2~) gram dla. naJ~:odszych: ~ ~ * ul. Sp<wna 36-.~0. 
tl C'CZ,\nue . „Dwa M1cbaJy , „Chłop 

POLONIA (Pwtmow~ka ezyk i mlś", „I<ot w Uwaga! Repertuar sporzą Larvngologia d"lcclęca: 

67) Swiadek oorkarże- kręgielni", „Ma.ły karp dzo·no na pod.sta•wle ko- ~pi.tal 1im Ko.nopniokiej, 
nia" "prod. USA, do21W. inuka sławy" g. 1? mucilcatu Mlejsklego Za Sip<n11a 36-50. 
Ocl Ja.t 18 g. 10, l2.30, 15. MLODA GWARDIA (Zie- rządu ~;n 
17.30. 20 . Jona 2) „Maturzystki" :.t- l'f. * ADJlESY AMBULATO-

:\\'JSLA (Tuwirna c.~. 1) prod. radz. dozw. od lat PRZEDSPRZEDAŻ blle- RJ. W pomoc:v wieczoro
uTowarzysze brom - 16 g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 tów na 2 dni naprzód ;;'~J 1 .dl.a poszczególnych 
p.roo. franc., ~f~;'· ff HALKA (Kraw!ec-ka 3-5) do _kln: „Baltyk", „Po- zie nic. 
l~t 12,, g. 10, . ' ' „Szalona noc" prod. Joma", „Wlsla"i, „Włók· Godzina 19-22 Sródmie-

'" .. 30; 20 . ' m&k~Ykańsklej, dozw. nia~z", „Wolno~c" - w , . 
LOfi:NIARZ (PrOC]'Il'l l<a od la.t 18 g is 18 20 Ośrod[<U Usl.ug Film-0- SCIC - 'Plotrkow~ka 102, 16
1') „Pół żartem, pod! se- OJ>RA ' · ' ' wych, ul. Głów.na 8, tel 271-80; Widzew (dzie-

.r O" orod. USA, ocw. (Prz'tctza.Jn!a11a 68) go•dz '2-18 
nd la.t · 18, g. 10, 12.30, 15, „Intrygantka" prod. ~u- · - cl),;- Armil Czerwo•nej 15 

l\117.30, 20 strlaclkiej ct.orziw. od Ja.t (dorośli) - Sooplt~·lna 4, 
OLsosc (Przybymew- l6 g, 17· 19 ~ tel. 353„~.3; Bałuty (d'zieoi 
pk!~,qo 16) „Casino de OJCA (Tuwima 34) nle- + APTEKI aris" prod . franc., czyonne . ; I dorośl!) ~ Z. Pacanow-
fs:c~:a~a. dozw. od lat PIONIER (Fral'lelszkań.ska ' · ~klej 3, tel. 541-96; Górna 
20 ' 12·30• 15, 17.3o. 31) „Ballada o zotnierzu" . (de>roś!i I dizi&ei) - Lecv.-

TATRY-LETNIE (S' k' prod. radz„ d()l"W· Od Pa.biall'\!Oka 56, P1otrkow ·~i<l2a 8, t~l. 427-70, ul. 
w•c.-za 40) . ·~1. ,e- Ja.t H g. 16, 18, 20 sk~ 127, Tuwima 59, Z1e-
mnja m'J .. „Jł1ro,.,,1ma, lana 28 wschodnia 54 Li- Piotrkowska 269, tel. 406-~5 
1 1 osc" - prod. poKOJ (Ka(Z!mlerza cr 6) n ai ·,1 ; 37 ' (d ·o4il')· p 1 · (d ·11 

ru1c. - doz,w. od lat 13, ,.Ojciec narzeczone.I" - 1 now. «.ego . ot. '.' o esie . e>ros 
~·.~ 9 ·40 · ~in-0 czyr .. 1ine pr()(l. USA. d0?.\11 .. ocl la.t J\JS Al.. Kośoiu!llllk, I. 41 t dz1ec1) - Al .. Koi;ciUSIZ• ł 
~. ~ W 91'11 Po~~_ll. · !i il· -!-6. .,18, al , pe•n.J ~tMe dYŻll~)' 1191~~· Jq ~9. t-el, 351-31, J j 

PRZETARGI 
Fa.bryka Części Zamiennych dla. Przemysłu 
Włókienniczego „Farema" w Lodzi. uL Armii 
Ludowej 25 ogłasza przetarg na wykonanie 
posadzek iksylolitowych w budynkach zakła
dowych o powierzchni 600 m2. Marterial po

siadamy. Oferty należy składać do dnia 5 

września br. w selkretariacie zakładu. W prze 

targu mogą w1Jąć udział zakłady państwowe, 

spółdzielcze i prywatne. OtJwarcię ofert na

stąpi 7 września br. o godz. 10. Zakład za
stl'zega sobie prawo unieważnienia wzwlę

dnie odstąpienia od przetar11:u. 
Zl76-T 

Dyrekcja Budowy Osiedli Robotniczych Lódź
Miasto, ul. Limanowe.kiego 40 oglasza prze
tal'g na wykonanie instalacji centralnego o
grzewania z wymiennikiem ciepła w budyn

ku biurowym przy ul. Limanowskiego 40 w 
Łod-z.i. Roboty wykonywane będą częściowo 

z materiałów wykonawcy. Oferty w zalako
wanych kopertach należy składać w dziale 
planowania DBOR przy ul. Limanowskiego 
40, tp0kój 15 do dnia 10 września 1960 r. do 
gci:Iz. 9 i tego samego dnia nastąpi otwarcie 

koipert: Nie wycenione kosztorysy można 

otrzymać w dzia·le planowania DBOR po
kój 15. Do oferty należy dołączyć wadium w 
wysokości 20/o oferowa.nej kwoty, Do prze

targu mo.gą przysitąpić przedsiębiorstwa pań

stwowe, spółdzielcze i nieusipołecznione. Dy
rekcja zastrzega sobie pra·Wo wyboru oferen

ta, jak również odstąipienia od przetargu bez 
podania pt'Zyczyn. 

4475-K 

MURARZY l robotników zatrudni od zarn 
Spółdzielnia Pracy „Blok" w Lodzi, ul. Mo
st.owa U. 

12500-G 

AKWIZYTOltOW do rozprzedaży biletów 
poszukuje Opera Lódzka. Wiadomość, Kiliń
skieio 45, godz. 9-15. 

12510-G 

EKONOMISTĘ zatrudni Bank Inwestycyjny 
Odddał w Wiałbrzychu, uL Sienkiewicza 9. 
Wyna.grodzenie ca 2000 :U. mieszkanie. Poda_ 
nie z życiorysem przesyłać pod w /w adre-
sem. 4473-K 

SPAWACZl' na rurocią.gi, murarzy i pomoc 
murarzy zatrudni natychmiast Spółdzielnia. 
Pracy Konserwacyjno-Remontowa „Budo
monta.ż" w Lodzi, ul. Plot>l"kowskla. 220. 

4470-K 

ABSOLWENTA szkoly włókienniczej ze z.na
'jomością maszyn żakardowych 7aangażuie 
Spółdzielnła Pracy „Lepsze Jutro" Sanniki 
p0w. Gostynin. Warunki pracy i płacy dn 
omówienia. 4469-K 

INŻYNIEROW budownic!Jwa lądowego, maj
strów na roboty drogowe, ma.jstrą. na roboty 
betoniarskie zatrudni Lódzkie Przedsiębior
stwo Robót Inżynieryjnych w Lod~i, ul. Lu
tomierska 30-32. Zgłoszenia przyjmuje dział 
organizacyj,no-ipraw:ny pokój 22. 

2179-T 

PALACZA I p0nwc palaC7y na c. o. zatrudni 
od za1·az Za.kład W:vchowawczy dla. Dzieci 
Nłeclowłdzą,cyclJ. Tkacka 34. 

2177-T 

MAGISTRA biochemii, chemii lub farmacji 
do laboratorium dzialu klinicznego Instytutu 
Medycyny Pruy zatrudnimy. Zgłoszenia oso
biste w godz. 9-13, Lódź, ul. Narutowicza 96 
wejście „C" II piętro. 2175-T 

TECHNIKA budowlanego ze znajomością 
normowania oraz sporządzania kalkulac.ii 
wstępne.i przyjmie natychmiast Miejskie 
Prudsiębiorstwo Produkcji Prefabrykat.ów, 
LócW, ul. Armii Ozerwonej_26a (za Monopo
lem Spirytusowym). Zgłoszenia przyjmuje 
dział kadt·. 4477-K 

Szpital im. dr Blegańsklero w Lodzi, ul. Knia. 

ziewicza 1-5 ogłasza przetarg na dokonanie 

remO'ntu i czyszczenie kotła parowego o po
wierzchni ogt'zewalnej 100 m2. Przetarg o

bejmuje: czyszczenie kotła z kamienia i szla- l•••••••••••••••••••••-r., 
mu, czyszczenie kanałów dymnych :.i popio- Podziękowanie 
łu i sadzy, naprawę ar~atury kotłowej prze- Wszystkim, którzy wzięli udział w po-

dniej, naprawę paleniska, naprawę klap bez- grubie I oddali oeta.tnią, posługę 
pieczeństwa, wymianę uszc.zelek przy zawo-

f Lt~ 
rach. Termin składania O· ert w ciągu 7 dni 

od. daty ogłoszenia. w dziale administracyj- Marii Ozieniakowskiej 
nym. Dyl'ekcja s~.pitala zas·trzega sobie pra

wo wyboru oferenta lub unieważnienia prze
tapgu bez podania przyczyn. 

seniee'llne Bór za.płać składa 
RODZINA 

'489-K J---~~~~~~~~~1~25~4~7~-G~ 
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Kłopotowski 1 

KROLOWA SPORTU NA ARENIE 

Fornalczvk przed Sc hurem i mistrzem świata 
Gazda ,,zgubiony'' 

przez sędziów 
Indy'>.rictualny 6Zosowy wyścig Czy wystarce.y Ka.pito.nawowi sił 

na p-0wtórny :f!riis.7..? Wystarczyło. 
Renre<z.entant ZS!lR ponownie wy
skOC'Z'·l przed rozpaczliw;e br-0r.1ią
cego s1e Włocna l zakończył rz:w>·
~:e~l-\O ~vyśoig 

{Dokończenie ze str. 1) 
Nie można się gniewać na mo

je zlośliwO.Sci. Wszyscy tu pada
my ~ nóg, ale ostateczm-e spra
wozdawcy przebywają tu co
dziennie kilkadziesiąt kilome
trów wszystkimi środkami loko-
mocji, a szanowni pano,.vie sq
dziowi-e raczyli się nudzić zale
:J· -ie trzy godziny i nawet „ta!ci 
okres pracy" ich znużył. 

Ot- jeszcze j-ed-en przyczynek 
do dramatu nowoczesnych 
Igrzysk. 

Nie wiem, czy IX> poczytać sobie 
Z<. zaszczyt, czy może za zwykłą 
kol>eJ losu. ale \\·czoraj ob~erwo
watem wyści_gi wioślarskie, sie
dząc ramię w ramię z księciem 
Rainierem. Właściwie należ.atoby 
o nim mówić - mąż Grac·e Kel
ly. Jeszcze ba.rdziej odpowiedni 

Ko8z11kóltka . 
w~ wtorek u.no odbyło trię Jo -

110:7a.nle półflnałowych grnp tur
nieju k<>szykówki. W I g-rupie 
g-rać b~dą: USA, Związek Radzl~· 
cki. Urugwa.t I JuJ?oslawia. w gru 
Tlie II: Czechoslowacja, Brao:3•Ila, 
PO!S'ka I Włochy .• 

TERMINARZ GRUPY II 

1 w·rześnia: 
Czechosłowacja ~ Pol.ska 
Brazylia - Włochy 

: wne.4nla: 
echosłowac,1.a - Wło.chy 

Polska - B·ra.zyUa 

3 wn~nla: 
C-:ech05łowacjR - BrazyUa 
Vlłochy - Polska 

Pływanie 

dla niego tytul brzmiałby :iziś 
szwagier, znakomitego a;nery
kańs•kiego skiffisty. 

Ze swoią książęcą dostojnością 
glowa miniaturowego księstwa 
stara się nie ujawniać wzruszeń 
-odczas przebiegu regat. Szcze
rze mówiąc, ja me nadaję się 
na księcia. Gryzł.em paznokcie 
kiedy Tojo Kacerka walczył o 
wejście do finału. Podejrzewam. 

li, kiedy i my staniemy się przed 
mi~tem ataku „zbieraczy" meda
li. Kyć może, już dziś Krzes-1nska 
i Bibro, Foik lub Sosgórnik spe!-· 
nrn nasre mar:renia. 

JERZY ZMARZLIK 

Podział medali 
złote s·rebrne 

że bydgoszczanin iest starym li- ZSRR 
se . Nie mia! zamiaru rywalizo
wać z olimpijskim mistrzem, Ro- Wloc.hy 

5 2 

5 

braz. 
5 
l 

sj:i~inem Iwanowem, z góry o- Niemcy 3 
szczędzając siły w repasażu. USA 3 

7 
5 

1 
Kłopot-Owski 

Zbyt póżn-0 to oceniłem przez po Aus;tralla 2 
Iowę d.vstansu łudząc si" nadz1e- Wę'(ry l 2 1'óźnym wieczorem rozegrany 

" z-0..tał finałowy wyścig na 2-00 m 
ją. ż,a jednak Polak będzie pierw- W. Brytania 1 2 st. k~ycznym mężczyzn. W kon-
szy. Szw1'cja 1 1 kurencjł te' startował reprezen-

tan·t pol!ó'kl ~ Andrzej Klopotow-
Nie był. D·oia 1 Solti, ktńry jaJ;:o pierwszy Po.lak 
Dziś od rana na nowo będę się Belg1a 1 l zakwallfiko<wał sir, do fina.111 o!Jm-

d•enerwowa!, patrząc na skiff Po- Ho!a·ndia 1 1 pijS<kiego w pływaniu. K~opotow-
laka. Japonia 1 łki w finale popłynął nieco go

rze.i niż w elhninacjach l za„l'\t 7 
Witol-d Woy<la jest niewiele Polsk.a 2 m;e,jsce, uzys·Irniac er-u - 2.41,2. 

wyższy od Kajtka Zablockiego, Brazylia 1 Zwycięzca, tel konkurencji został 
ale ćwiczenia sportowe uczyniły Meksyk Mn.lli·ken (USA) - 2.27,4 przed 
z niego atletyczne.i budowy męż- Rumunia " '1s·ak; (Ja.ponia) - 2.33,0 f Men· 
czy znę. Po elimina<:jach wszyscy ----------------$_.:._n_i_d_e_s_e_m_:_<H_o1_a_n_d_i_a:_> __ -_2_._3s_,_1_. _ 
b·~··śmy zapatrzeni w Parulskie
g::-. Floret nigdy nie był silną 
bronią Polaków, lecz nareszcie i 
w tej konkurencji szermierczej 
zaznaczyliśmy swą obecność w fi 
nalach olimpijskich. Stało się to 
dzięki Woydzie. 

Fierwsze medale zdobyli w te.i 
br~ni Rosjanie, ale Polak zająl: 
c--varte miejsce, co jest najwyż. 
su; dotąd uzyskaną · przez nas 
lokatą we florecie. 
Zupełną sensacją jest zwycię

&twQ w tej broni Wiktora Zda
nowicza. Ten 22-letni student 
In~tytutu Pedagogicznego w Le
n'ngradzie nie wygrał ani jedne-

Woyda bliski 1nedalu 
Do fina.łów turnieju ohmpij

skie@ we florec;e mężczyzn 
zakwalifikował się tylk<i ieden 
reprezentant Polski - Wit0l~ 
Woyda. Dwaj pozostali - Pa
ruls:ki l Różycki zostali wyeli-
minQwani. 

nfa b!ysnął wysoką formą i 
wygrał 5:3. B. mistrz św:ata 
dwukrotny mistrz 0Jimp'.j:;k1 
D'Oriola również mu.sial uznać 
wyższość Woydy. Przegra! Oil z 
Polakiem 2:5. Po·lak miał •Nie.:: 
już trzy zwycięstwa i dwie f.}v
rażki. Do spotkania z Closser 
nie doszto, ponieważ Fr3ncuz 
w czas-ie po.jedynku ze Zd1mo
wiczem do-z.na! kontuzji : wy
cofał siię z t·urnieju. 

kolarski rozegraoo w pieki<!lCJym 
upale. Trasa 12 ol<rązel'l (k<ażde po 
14.615 m<Oit»ów). o łąc:mej dlugosci 
175 t<.m obfitował& w wiraże, wspi
naczk· i zjazdy. Stawiało to przed 
uc.z.estniks(n1i wielkie wymagania. 

kolarzy było dużo I Z w,-jątl<icm 
Duńczyków. którzy po trag'C7oeJ 
śmierci swego kolegl, wycofall 
sw- drui.ync; z Igrzysk, na starcie 
przy Via Flaminia zebra! się ca
ły kwi.at amatorsk'<>go kolat·stwa 
D.losowego. \\' ostatC'l:ej chwil-i do-
1· .ano z1nlan w ~r...:1a(dach niektó
rych zespołów. W drużynje nie
r,1!eekiej ?~amia...-vt L-0erkego wystą
pił at<tuak1y mi,trz świata Eck
stein, v.r ze.spole ZSRR zamiast Pe
trcwa P-O.i-ecllal Sajdl1ud;oin. Łącz
n'.e 136 57..-0-SO-WCÓW ze- \VSZYStkd.ch 
5 1<c•1tyl1et.1tow walczyło o palmę 
pierwszeństwa. 

vr piel"\\'5'Z€j fazie wyścig ,.roz
robili" Portugalczycy - Pach-eco 
oraz Silva w towarzystwie Urug
wajczyka Timona. Meksykańc.zyka 
Zarate i kolarza Lkhteosteinu. 
Heeba. 
. Na c~~artym cr.n·ążeiniu formuje 

s1ę gt·ozna grupa poscigowa. Do 
p~·zodu '-''Yru~c;zyt Kap1tonow, za 
n1m Gazda_ J Włoch Trape, a po
tem: Ziro'Ni.111> C.Tugoslawia), 
Gha ndora (Maroko). Sen.n (Arg€l1 -
tn1a) I Med-nia (Kolumbia) Pościg 
trwał do 7 okrąwnia, kiedy to 
grupl<a z Gazdą na czele dogoni
ła wszystk:ch I objęła prowadze
n · ,, Pozostali Pola.cy - Fornal
czv-k. Podobas i Clltiej jadą w 
gł0w-.H!j gn~e. 

Palazzo 

Fonnalceyk próbował długiego 
f'niszu na kilkaset metrów przed 
metą. po.szedł clo przodu za Adl<!· 
rem. jednak grupa doścignęła ich. 
Wtcd-· 71aatakował Gazda i Van
dcrbe·rg·::i.1. Z;:.l"-0tłowalo się na 
wa .. „tdej sz-0sie. gdy kolarze mijali 
met('. Polacy, którzy obserwowali 
pr:::e.de vv.;;zystl:.:im S'WOich reprezen 
tc;.ot.ów. daliby sobie uciąć glo\1,.·q1 

że Ga2.da b:>ł piąty. Trudno było 
oie um:e,ji;c-0wić j-e.g-0 bi<lłej koszul 
ki. Fornalczyk zna.12zł s.'ę ok. 15 
mie.is<:a. Radość wielka. punktowa 
ne miejs<:€ pol<k;ego kolarza. 1o 
przec:eż '\ViclJ;;:je osiągnięcie. Gra
i:.;..lują na.ro Czecho~lo·wacy i Bel
.,.owie. kt.órzy z,nają.c Gae.dę z Wy
ścigu Pokoju. równ:eż wypatnz~Ji 
go oa t>iątej lokacie. 

. .;misja sędziowska była joonak 
'r'lr::-eg.t) zdania. W pier.vszym n1P.
o:Cic,ial1r1yn1 kO·n1uc1ikac~e nie b~'ło 
!10-l.!r<:iee-0 Cl<~7;wfska \vSród pie1„.,.
nyich 11 za,wod11ików. Kiero·'Ai'1'11-
ctw<> nasze.i drużyit1y m,usialo in
ter"r"eniować i zlożyć protest. 

1) Kapitonow (ZSRR) •.:20.37,0 
·: Trapc (Włochy) 4:20.n.o 
3) Vaondcrbergen (B<>lg.) 4:20.57.0 
4\ MiPUchow (ZSRR) 
5) Cosma (Rumun 13) 
6' Brex>k (Ind-~neeja} 

11) Fo·rna.!cz~·k (Poloka} 
v.rszyscy w tym san1ym czas:e 

delio Sport 

po oółnocy 

Drugie zwycięstwo 
DAMPCA 

p olacy wyeliminowani, ~~y~~~·~~~~~~~~0z~~~~~a~ ~~~; 
I w1a zal-edw1e 7 lat.. Wczorai od-

W pierws-zym pó1fi·nale wal
czyli Woyda i Parulski. Trz~j 
szermierze Zdanowic.z 
(ZSRR), Axelrod (USA) 1 Wov
da odnieśii po 3 zwycięstwa, 
mając po 2 porażki. Dopier<i 
jako czwarty za.kwaliftkował 
się do fina:lu Francuz D•Oriv
la, zloty medalista z Melbour·ne, 
który musiał "'-alczyć jeszcze w 
walkach barażowych. Wyelimi
nowani zostali Parulski l 
Fi.illop (Węgry), którny mieli na 
swym koncie po 2 2'JWyc:ęstwe 
i 3 po·rażk.i. 

Ostatnią walką Woydy by! 
pojedynek z Midlerem. 'Szer
mierz radziecki prowadził jui 
3:0. je<l.nak Woyda z.do-lal o:pa
nawać nerwy I wyciągnal na 
2:3. a nas·tępnie na 3:4, aby z 
kolei wyrównąć na 4:4. Dlu140 
trzeba było czekać na decyju
jące trafienie, Ostatecznie za
da! je Midler, ?-muszając tym 
samym Woydę do walk barażo
wych. 

Pietrzykowski też w ćwierćfinale 
Dwaj Polacy, startujący w &ll- niósl największy sukces w swej 

m'nacjach 4l)O m st. dow. w tej karierze. Lecz tacy nie rodzą się 
konlrnre11oji, mimo dobrych wy11i- na kamieniu 
t'l:ó v, nie za•kwali.f't<e>wall się do ' . . 
:'it.1ah.I. w trzecim przedbiegu star Trudno sobie wyobra:>.JĆ, jak 
tc">.•al Jerzy Tra.cz. który !!'.ająl ciężki.e życie mają zawodnicy w 
t.r.z~;e miejs<:e. ustanawiają.o WJ'_- Rzymie. Truchleję na samą my.śl 
l"':kiem 4.38.6 nowy re-kord Polski. co się dziać będzie od dzisiejsze-
~k'?_1i?~ta~~a~r~ins~r1i 1L~t~~= go przedpo.łudni~, gdy w pa;to-
s.<:m 4.42 s zajął s miejsce, kach niemal troptltalnego slonca 

' wyjdą na start lekkoatleci. Boże 
l'!<l BOKSERÓW drogi, co za fantastyczna plejada 

WYELil\UNOW ANO gwiazd rozpocznie walkę o złote 
medale królowej sportu. Foro 

Wczoraj do god'Ziny 23·4!i, Italica będzie chyba tak zap.elnio 
\l-ycliminov.·anych zostało 120 ne, J·ak przf'i h.·godniem, gdy za
:za wodnilków. 

Na ringu pozootalo 156 pięś- palano znicz olimpijski. Wszyscy 
tutaj drżą w oczekiwaniu na 
pierwsz>e sensa<:je lekkoa tletycz
ne. Wszyscy tu i zapewne, wy, 
drndzy czytelnicy,, w kraju. To 
przecież na6za duma i nasza naj

ciarz:y, 

SIERPIEŃ 
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XVll I. O. 
PŁYWANIE - półtlnały 100 m 

~r?:b. mężca:yzn, eU.minacje &ko· 
l<ów z wieży mężczY2n (Kow.ale1w 
skil, ellmi.nacje 200 m mot. męż
czyrzn, elimioaoje 400 m dow. ko
biet, finał 400 m dow. mę-i>czy11.n, 
;finał 100 m g·rzb. mężczyui. 

SZERMIERKA - eli.minaeje in
d;vwiduai.1ego turnieju we florn
-01e kobiet (.Ju.lito. Kac:ana.rca:y
kówna. Paw\2,o;owa). 

IOKEJ na trawie - trzy mecze 
eJjmin.a-cy~ne. 

ZAPASY - finałowe wałki w 
et:,·Ju kla•;1"Cztiym. 

PILKA WODNA - spotkania pół 
:f'11ałowe. 

BOKS - dalsze waM!:l elimlna
cyine (walczy JędrzeJ<>w.skil. 
PIĘCIOBOJ nowocze-s>ny - bieg 
p:rzełaj<>w;v na 4 km (Mae-ur, Przy 
bylski I Paszt<iewicz}. 

WIOSLARSTWO e-Jlm1nacje 
jedynek (Kocerka), eliminacje 
~wórek bez ste·rnika (Pcnlatow
skl, Augustyniak. Rosołowski. Neu 
man), eliminaoje dwóJ-ek po-dW'Ói· 
O~'ch 1 ósemek; repas.aże C?Jwórek 
rze sternikiem I ctwójek b<!Z ster
nika. 

większa nadzieja. 
Wczoraj zakomunikowano nam 

poufnie, że Teresa Wieczorków
na zostala zgłoszona do biegu 
na l!O m ·przez plotki, ale dopie
ro dziś rano zostanie zdecydowa
ne, czy weźmie ona udział w tej 
konkuN'!'ncji. Nasz sztab olimpij
ski zajął się także strategią. Być 
może szczęśliwie pos·tą,pi. Takty
ka w tych Igrzyskach ma ogrom 
ne znaczenie. 
Turyści kupują, Wlosi handlu

ją. Oto je<lyne wrażenie, jakie 
można odnieść z Wiecznego Mia 
sta. Niewypowied7.ianie tanie są 
jednak tytko lody. Co pięć kro
ków czekają na przechodnia 
sprzedawcy „gellatti". Wszystkie 
inne artykuły są odstraszająco 
drogie dla polskiego przybysza. 
W naj"ry-ższ-<?j c-enie jest jednak 
złot.Q. To, które wręcza się zwy
cięzcom olimpijskim. Opowiada
ją, że za zloty medal kolekcjone
rzy pamiątek gotowi są płacić 
horendalne kwot:t-. Czekam chwi-

Walki finałowe rOIZJPOczęły się 
o<l bratobójczego pojectynku 
Francuza Cloo.s~t i D'O.-iola. 
zwycięży! D'Orio·la 5:2. Do na
stępnego pojedynku wes.zl\ n:. 
planszę nas-z repre-zentan: 
Woyda i Anglik - Hoskyns. 
Polak zwyciężył 5:3. 

Pierwszej pora©ki w f!nale 
doznał Woyda w spotkaJJiu z 
Axelrodem (USA}. Polak pro
wadzil 1:0, Amerykanin wyró\v 
nal, objął prowad-zenie i zv.•y
ciężyl 5:3. 

Kolejnym przeciwnikiem Woy 
dy był Zdanowicz. DoskO'Ilały 
florecista radzie.cki wygrał zde„ 
cydowanie 5:2. Niepowodzeri~e 
w tym pojedynku nie załama
ło Polaka. W kolejnym spotka
niu z Syski-nem Woyda pr.now· 

Koeerka 
w repasażach 

We wto!'kowyeh konkurenojach 
wioślanl.dch wystartowall skiffi
ści. Początkowo wyśc:gi te :m.ajdo
w.aly się w pro·gramie środowym. 
Or.<!2nizatorzy zoccydowali się jed 
oak rozegrać e.liminację jedytJek 
ju.ż we w101-elc. Prz-eprowadrwno 
trzy przedbiegi, z których pierw
si za.wodnioy kwallfi•kuj~ się do 
półfinału, a pozostali ·wa.lezą w 
repasażu . Poli:k Kacerka starto
wał w drugiej serii i zajął trze-cie 
miejs<:€ z czasem 7.33,33. Zwy<:ię
żyl mistrz olimpij&ki Iwanow 
(ZSRR) 7.22,20, przed Holendrem 
Red<>le 7.Ji.24. Czwarte miejsce w 
tej serii zajął Szwajcar Waser -
7.34,63. 

LEKKOATLETYKA - ellmloa
Cie w pohnięc:u kulą mę-i.C'zy1m 
(Sosgom'l< i Kwiatke>•.vski). eli.m! 
nacj-e w <f.<oku ·w dal ko.b1et (Krze 
sińska, Bibro I Chojnaeka), prz<>d 
b'egl 100 m mężczyzn (Foik), 
przedbiegi RO m pł kobiet (So3gór 
nikowa, Wieczo•rek), prze<lbiegi 
400 m pl. mężcrzyz<1 (Król i Ku
mlszeze), final s.ko·kU w dal ko
biet. międzybieg! 100 m mężca:yzn, 
przedbiegi 800 m męi.czy:zn (Maka
ma.ski, Oryw2ł 1 Le•wandowski). 
:f'rial pchnięda kulą mężC<t~n. 
pólf'nal~· 800 m pl. kobiet. przed
b•egi 5.000 m (Zimny, Jn<:h.man. 
ew'€n. Krzys7Jkowisk). 

Kocerk:1. 

Po zwycięstwie Paździora, o 
czym dcnosimy na stronic pici·w 
szej, w godzinach nocn:1•ch wy
stąpił Dampc w wa-lee o miejsce 
w ćwierćfinałach. 

Polak spotkał się z bokserem 
Irlandii Reidem. Przeciwnik 
Dampca był niższy wzrostem, ale 
o siln~'Ch ramionach i mocnym 
cios ie. M'alczył ~ednak chaotycz
nie i' Dampc w picr,vszc;i rundzie 
zdobył wyraźna, przewagę. W dru 
gim sta1,ciu Reid starał się wy
równać różnicę punktową i z po
w-0dzeniem mu się to udalo, W 
trzeciej rundzie wa tka b~ la cha o 
tyczna. nampc walcz~·l lepiej 
techn;cznie i miał kilka Jli~k
nych ciosów, kióre zadecydowa-

Trzech zaworlnikńw: Axe!rod, 
Woyda i Midler bylo kandyda
tami do brązoweg<> medd.lu. 
Mie-li <>ni po trzy zwy~Jęstwa 1 

trzy porażki. Po bara.żu zd0-
bywcą brązowego medalu zo
stał Amerykanin Axelrod, któ
ry pokonał Woydę i Midlera. 
Florecista polski w pt>Jedynku 
o czwarte miejsce wy.s'Ze<ll zwy 
cięsko z walki z Midlerem, d<l
no.szac wielki sukces, oowient 
w hist<ltrii po·lskiej szermierki 
we florecie mężczyzn nie byb 
nigdy naszego szermierza na
we.t w półfinale olimpijskim, 

ły o jego zwyclęsl wie. I o drugie.i w nooy Zbyszek zwycięstwo burzliwym ap au-
Pietrzykowski stanął do walki zem. 
z Niemcem Vl'illerem. Byl to Po tym sukceliie Zby~zek, po 
denerwujący i>o.iedynek, leN dobnie jak 01tmpc, J111:i.la.zł sii: 
Polak i tl'm ra.zem <>ka.zal się w ćwierćfinale turnieju olim-

WYNIKI: zdecvd<>wa.nic leps:i:ym pię.-Scia- pijskiego. 
1) Zdanowicz (ZSRR) rzem: Zastr1.eżenia do kon-

6 zv.ry<:., 0 porażek, d3·cji, jakie mogła wzbudrdć je- 3 5 km 
2) Sysk1n (ZSRR) - 4 "ZWj'C., go piel'W&Za W~.lka, ustąpiły czy 

2 porażki, miejsca. Skuteczność ciosu de-
3) Axelrod (USA) - 3 ~ryc., minowaJa w tym pojedynku. pobiean1'e Krzyś" 

3 porażki (2 zw-yc. w ba·rażu), Pietrzykowski zbierał r::ięsi!>)e S ·19 n 
4) Woyda (Polska) 3 z'l';yc., okl~i za: ~da.ne akcie: .a ~- w biegu oa 3.000 m z prizeszko-

3 porażki (1 zwyc. w barażu) . trawni k1bicc !!a'!rndz1h Jego I a~mi Kn_.v:srD.!<o-w'a·k z-.1alazł ~ię. ':" .:__.:;.;_ __ ...;.. __________________ ..;;...;... _____ II przedb,·e.gu, ma.1ąc naJgrozmeJ-

ł 
s:zych rywali w Karvonenie (Fon-s k • • . Irndia). Konowie (ZSRR). Muelle-·osnows I zrem•sowa rze (Ni<>micy) j Chapm~nie (W.B-rY li t<>nia). W III przedbieg-u prze<:l·W-
nikaml Chromi·ka bę,dą m. in.: 

o dużą niespodziankę posta-, jedynku. W tej sytt1acj! Knltte'.
rat się we wt·orek w zapaśni- nie otrzymał .anl Jedn<>go punktu ! 

' .. . J>I'!Z.esrz>edł do dalszych walk, ma-
czych walkach seru prz.edpu· ja.c nadal na swym kencie 5 punk 
łudniowej, nasz reprezentant w tów. 
wadze ciężikiej Sosnows-k1. Za- Remisem za-końcrzył się pojedy
wodnik ten, którege> wyjaz·d do nek w wad:ze śt"El'dlni<>j Dubid'.<iego 
Rz "fili byl mocno dvsku•o„va- z Ru:nunei:n Ta.ranu .. D.ubiok1 !Za-

) · · k d. . h pewn1l sob'e ~-zoste mieJsce w tur 
ny, okazał Sii: JFl· ot~c c;za.s oiciu i przeszedł do dalszych w.alk. 
najlepszym naszym zapasm- ':'·rz~i nasz reprezentant zos•tal 
kiem. We wt.o!'ek Pola.k, p-o za- VJyelim'nowany. Jest nim Gce.idzik, 
ciętej walce, 7.remisoiwal z do· któr;v zremisował z Jap-0ńczyki<>m 
skonałvm Bulgarem Kasabo- Tttamura . Polak z 7 punktami od
wem. • Obecnie So\SnQw.Ski mn p::.W rz dalszy<:-h walk. 
po 3 ·rundach tylko 3 punkty 
ujemne i zapewni·Dne już co 
najmniej 6 miejsce w turnieju 
PO:la-k kandy.CJ.uje do medalu. Z'.l 
decyduje o tym k<ilejna watka, 
w której, o ile Sosnowski wy
losuje reprezentanta Węgier 
Kozmę, może odnieść zwy
cięstwQ i co za tym idrie, z_d.:i
być brązowy medal. 

Drugi nasz zapaśnik, walC'Zą
cy w serii przedpołudniowej. 
Smoliński, zremi-sawal w w~
etze pólciężkiej z Turkiem Kis 
i został wyeliminowany z dal
szych walk. 

W wiece.ornej serii wy;stąp_iło 
t-zech Polakó-..-. Najlepiej p-0w10-
d-lo się K•.1!tterowl, który sp.o.tka-! 
się z dos.ke>naly·m Węgr<>m H<Xl-0-:
sem. v..r ostatniej m·nucie waJf,u 
Knitter miał jedon.opunkt<>W!\ prze
wa.a„, W prze-piso·v.·-:irm cza.si~ wal
ka jednak n:~ za.kończyła się. _i;>o;
niewai Węgier doznał kon~utZJi 1 
zrezygriował z kootyn·uowa•nia po-

DZIS WALCZĄ 
~?:iś popołudniową s~rlę walk 

bokserskieh rO<Zp':lcente pojedynek 
Pola.ka Walas-ka z Daviesem (Au~ 
stralia). Ponadto w pier~szej ser1~ 
wa.l<:tZyć będzie Adam.ski z S·uzu.k1 
r.raponi.al. w serii w1eczorneJ wy
s·tąp! Drogos-z w pojedynku z 
Yavarl<a.-i.cli (Ira..,). 

w przedostatn 'm spotkan_iu w~·
~„ ~ni po raz pi erv·t.SZY na r:ingu \V 
Rzyrrue nasr. reprezentant wa.gi 
c' ,żkieJ Jąctrzejewsk1. SP<>tl"ka.jąc 
sir z ookserem Południ.owo-A!ry
kańczy•kiem Bekherem. 

51 FLORECISTEK 
. Dziś. rozpocznie się w Rzymie 
md)"Wld~alny turniej szermier
czy k-0·b·et we flo·rPcie. Zglos.z: 
nych jest 51 zawod'Oiczek. 

Wszystkie florPcistki podzie
lone zostały na 8 grup. 

Polska repre7.entowana je.s'. 
pn:eiz Pawlasową, Kaczmarczy
kównę i Julito. 

RzysZJCrzyn (ZSR Rl, Bu hl (Nieme~'), 
Jcnes (USA) J He•ol<er (Wesr:-:). Z 
każdego przee'Jbiegu trz,2eh pierw 
~Y'Oh zaiwo-d-nikó·„- «wallflk.uje się 
oo biegu :f'nal'<>wei;:o. 

w biegu na s._oOfJ_ m rozegr;me 
zos.taoą • przetib1eg1, z których 
,'<)-.-,-.,„ież trzech P•erwszych zawo-d
n!•ków wchodll.1 d·O tinahi. z P-01„. 
k'w na.i;,r:udniej"8zy pr-i;edhieg wy 
Jo:;ował .t..i:mny. Będzi~ on starto
wa! w III Prz<>dbiegu m. in. z 
.renk_e (Ni_emcy) Thomasem (Au
st•ral:a), P1rie (W. Bryt2r.11a). Ber- · 
nardeim (Francja), n 1 J '·ngeTem 
(USA) I Jefimowem (ZSR.R). TTUd 
ny prrz.e 'ieg wylosował Joch
m.an. Startować on będzie w II 
Pl'Zec'tb:egu m. In. z Iharo.sem 
(Węgry), Artyniukl·em (ZSRR) i 
Lawr€111.cem (Au.stralla). KrzyszJrn
w1a,k w IV przedbieg.u będzie miał 
m. in. O".a przeci1w„Jków Hałben?a 
(N. Zelandia}, SzabQ (Węgry), Ju:r
ka (C7.echostowa.::ja} i Tullot1 (W. 
Brytania). 

* 
.,,.. 

W biegu na 1'!JO m mętczy11:.n ro
ze.!trany-ch Z-O<itanie 9 ser!J ellnu
na.cyjn;vch Fo I< wylosował VII! 
orzedbie1'. w któr:r-m zanierzy sle 
z Jefter:vsem (Pol. Afr~'ka}, Ger
marem (Niemcy). A!ba.rr«wm (Hl 
sLroania), El Tayebem (SUJd•nl. 
Gosalem (Iodoneczja) i Pique•malem 
(Fra<Jt0ja). 

* * 
W biegu na 100 m kohi<"t Wl€

t'20'r·kó"'l'.1~ st.ar1owoć bę::lrlie ra· 
zem z H-!!nclrix (Niem~v). Hm:J.o„„ 
(USA). Krep.k'.oa (ZSRR} i one! 
(Tu·r-cj a). 
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